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(Interpelacja w Izbie francuskiej. — Wpływ 
zwycięztwa Skobelewa na sprawy europejskie, 
Wynik konzkrypcji ludności w Austro-Węgrzech. — 
Dgoda kroncko - węgierska. — Sposób opodatkowa- 
“pia lichwiarzy. Z obozu centralistów, — Kwe- 
stja reformy wyborczej — Włece włościańskie,) 


Zatarg turecko-grecki był wczoraj przed- 
miotem obrad w Izbie francuskiej. W skutek in- 
terpelacji Prousta, której punkt ciężkości spo- 
ozywał w tem. zresztą bardzo racjonalnem twier- 
„ dzeniu, iż ponieważ Europa stworzyła ten zatarg, 
szuciwszy w traktacie berlińskim kość niezgody 
między Turcję a Grecję, przeto nie ma prawa 
wycofywać się teraz, umywać ręce i spokojnie 
przypatrywać się, jak Grecja w nierównych za- 
pasach zgniecona zostanie przez Turcję; w sku- 
tek zatem tej interpelacji, p Barthelemy miał 
sposobność wyłuszczyć jeszcze raz swoje poglą- 
dy, znane już nam, bo wypowiedziane w. pamię- 
tnym okólniku z 24. grudnia. Różnica między 
wczorajszą odpowiedzią a owym okólnikiem tkwi 
tylko w tem, iż minister francuski nie tak czar- 
no widzi dzisiaj przyszłość jak przed półtora 
miesiącami, W okólniku swoim nie wierzył w po- 
kój, a dzisiaj jaż wypowiada nadzieję, że osta- 
tecznie pokój da Się utrzymać. Za tę nadzieję do- 
stał rzęsiste oklaski, a następnie świetne wotum 
zaufania. Izba jednozgodnie przyjęła porządek 
dzienny, wypowiadający mu uznanie za jego do- 
tychczasowe postępowanie 

Cała ‘zas działalność p. Barthelemyego zasa- 
dzała się jak wiadomo na tem dotąd, aby Fran- 
cję wycofać z tej kabały, w którą ją wplątał 
Waddington, aby uwolnić ję od obietnic danych 
Grecji przez Waddingtona. I celu tego dopiął p. 
Barthelemy, zręcznie wystąpiwszy z projektem 
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czenie uchwał konferencji: berlińskiej. Czyn ten 
zasługiwał na nagrodę i Tzba mu jej nie odmó- 
wiła. 

Pomimo jednak tak solennego zamaniiesto- 
wania się Francji ze strony Izby i ze strony 
rządu w kierunku nieprzychylnym dla Grecji, 
gabinet  Komundurosa nie ustaje w pracy 
około zaostrzenia sytuacji Każdy dzień przynosi 
nam 2 Aten nowe rozporządzenia rządowe, ma- 
jące wojnę na oku. Żeby ten zapał wojenny 
Greków wytłumaczyć, przypuszczają obecnie, iż 
Anglia jest tym Mefstofelesem, który do uszu 
greckiego Fausta szepce: „Nur zugestossen, ich 
parire |!" Przypuszczenie to jest w ogóle dość pra- 
wdopodobnem. Spotyka się wszakże z zarzutem, 
iż Anglia nie powinna obecnie zaostrzać sytuacji 
na. Wschodzie, skoro po ostatniem zwycięztwie 
Skoþelewa nad Teke-Turkmenami ma przed sobą 
znowu otwartą w całej grozie sprawę granicy 
azjatyckiej. Opierająę się na tym zarzucie, nie- 
które dzienniki wysnuły już wniosek, że można 
na pewne przewidywąć pokojowe rozwiązanie tu- 
recko-grecklego zatłargu, albowiem powodzenie 
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moskiewskiego oręża w środkowej Azji odwróci 
uwagę jednego z głównych intrygantów, to jest 
Gladstona, od spraw europejskich. 

Nam się jednak zdaje, Że wniosek ten jest 
dość dorywczo wyprowadzony. W sprawie gre- 
tkiej nietylko angielskie, ale i moskiewskie inte- 
resa są angażowane. Podobnie więc jak trzy 1%- 
ta temu Moskwa za pośrednictwem Afganistanu 
odciągnęła Beaconsfielda od sprawy wschodniej, 
tak dzisiaj Gladstone może, przez zaostrzenie 
sytuacji na Wschodzie, odciągnąć Moskwę od 
zbytniego angażowania się w Azji. Zwycięstwo 
Skobelewa pokrzyżowało plany, jakie gabinet 
Gladstona żywił względem Afganistanu. Polity- 
ka abnegacji została już zarzucona, © opuszcze- 
niu Kandaharu niema już mowy. Ale chociażby 
Anglia wcieliła Kandahar do Indyj j co w 
każdym razie z pewnemi trudnościami jest połą- 
czone — to jednak i wtedy jeszcze nie wycią- 
gnie z Kandaharu tyle dla siebie politycznych i 
militarnych korzysci, ile Moskwa zdobędzie 
przez zupełne pokonanie Teke-Turkmenów i o- 
tworzenie sobie drogi do Merwu. Rozumując te- 
dy samozachowawczo, gabinet Gladstona powi- 
nien przedewszystkiem postarać się o to, aby 
stworzyć w Europie jakiekolwiek takie zawikła- 
nie, któreby mogło powstrzymać akcję Moskwę 
w Azji. A takie właśnie zawikłanie nastręcza 
się mu samo przez się w zatargu  turecko-gre- 
ckim Jakże tu łatwo poszczuć Grecję na Tur- 
cję, wzniecić następnie ruchawkę wielko-bułger* 
ską, rzucić kość niezgody między Austrję a Mo- 
skwę, zapalić pożogę wojenną w Europie i od- 
nieść dwojaki zysk: uratować swą sytuację w środ- 
kowej Azji i sprzedać wszystkie zapasy swych 
fabryk broni! i 

Rzuciwszy tę myśl głównie dlatego, aby po- 
kazać jak dalece nieuprawnione są te pokojowe 
nadzieje, które się opierają na zwycięstwie Sko- 
belewa, musimy przecież zaznaczyć, iż rokowa* 
nia stambulskie według zapewnień półurzedo- 
wych postępują tak pomyślnie, że dzisiaj udży- 
wa znowu projekt zwołania konferencji do Kon- 
stantynopola. W rokowaniach odosobnionych Por- 
ta okazała podobno tyle ustępczości, iż mocar- 
stwa wracają do jej propozycji, zrobionej w no- 
cie z 14. stycznia ; pragną jednak wprzódy po- 
rozumieć się z Grecją, a jeżeli będą miały na- 
przód jej aprobatę na tę linię graniczną, która 
teraz jest przedmiotem obrad, a która ma się 
bardzo zbliżać do linii Waddingtonowskiej, na- 
tenczas zwołają konferencję w Stambule i uro- 
czyście linię tę usankcjonują. Są to jak powie- 
dzieliśmy półurzędowe enuncjacje, a więc takie, 
które w pewnych okolicznościach najmniej są 
godne zasługiwać na wiarę. 
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Według Tribune pobieżne zestawienie kon- 
skrypcji ludności miało pod wielu względami 
bardzo dziwne wykazać rezultaty. Tak np w 
Przedlitawii ogółny przyrost ludności od poprze- 
dniej konskrypcji ma wynosić dwa miliony osób, 
z których jednak niemal połowa, bo 900.000 na 
samą Galicję przypada. Skutkiem tego przyrostu 
będzie trzeba dawać więcej rekrutów, nastąpią 
pewne zmiany w przepisach wyborczych, a w 
niektórych miastach urzędnicy wyższą płacę o- 
trzymają. 

W Węgrzech natomiast ludności nie przyby- 
ło, — że ludność czysto madiarska nie wzmaga 
się, to już oddawna jest faktem wiadomym, ale 
tym razem nie okazał się przyrost ani u Słowa- 
ków, ani nawet u Rumunów  siedmiogrodzkich i 
banackich. Tylko Serbów w Banacie przymno- 
żyło się 
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Mamy już projekt ustawy, ułożony wspólnie 
przez węgierską i kroacką deputację regnikolar- 
ną z powodu wcielenia reszty Pogranicza do Kro- 
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acji. Szło o pomnożenie liczby delegatów kroac- 
kich w sejmie węgierskim. Rezultat liczbowy jest 
nam już znany; i podnosimy ten projekt dlatego, 
że w $. 4. wyraźnie przewidziany jest oraz Wy- 
padek przyłączenia Dalmacji do Kroacji Niema 
wątpliwości, że oba sejmy ten projekt przyjmą, 
i uchylony zostanie główny powód zatargów mię- 
dzy Węgrami a Kroatami. 
* 


,. Jużeśmy wspominali, że wykazała się liczba 
lichwiarzy i długów lichwiarskich w Peszcie. 
Jakim sposobem docieczono, rzecz prosta, i robi 
wielki zaszczyt fiskalnemu dowcipowi Madiarów. 
Peszteński inspektór podatkowy chciał przecie 
opodatkować lichwiarzy, i udał się do sądu we- 
kslowego Sąd ten wykazał mu z jednego roku 
300 lichwiarzy, którzy 20.000 dłużników o 12 
mil złr. zaskarzyli. Okazało się dalej, że fakto- 
rzy owych 30% hersztów robili interesa w całym 
kraju na )00 mil. złr rocznie. Ale co najcieka- 
wsze, inspektor podaktowy dowiedział się zapo- 
mocą sądu wekslowego z całą urzędową dokła- 
dnością, że dochód pewnego lichwiarza przez o- 
statnich pięć lat był tak ogromny, iż samego po- 
datku dochodowego 140.000 złr. przypadało. In- 
spektor zaintabulował więc tę sumę na jednej z 
wielu kamienic lichwiarza, a na r b. nałożył nah 
32.000 złr podatku Lichwiarz oświadczył, że się 
wyprowadzi do — Wiednia. 


Niemniej i to ciekawe, że na dyety pewnego 
posła nałożono 52 aresztów w kwocie 100.000 
złr, podczas gdy te dyety rocznie zaledwo 2.500 
złr. wynoszą. Jestto poseł Szczepan Miklosz ze 
skrajnej lewicy, który w sejmie gorliwie gardło- 
wał za żydami. Widać, że żydzi lichwiarze na- 
wet tem się nie dają rozczulić. 

Tagblatt podnosi te i inne fakta, aby zapewnić 
że między lichwiarzami w Peszcie tylko bardzo 
mało jest żydów! Ciekawiśmy, czy przedlitaw- 
Scy, a zwłaszcza galicyjscy inspektorzy podatko- 
wi dowiedzieli się już-o tym sposobie opodatko- 
wania lichwiarzy. 


* * 

W obozie centralistycznym zamięszanie. Do- 
kładnie odbija się to na dziennikach centralisty- 
cznych, z nich bowiem nie nowego dowiedzieć 
się niepodobna. Co się w ich łonie dzieje, to u- 
krywają o ile mogą, a inne źródła są im wido- 
cznie zatkane. A do niedawna jeszcze nie było 
tak tajnego wypadku w gabinecie, w biurach mi- 
nisterjalnych, w klubach prawicy, którego 
by nie otrzymały były Pressy, Blatty i Zei ungi 
i zaprawiwszy sosem Semiekim, nie roztrąbiły. 
Widać rygor p Dunajewskiego i po części br. 
Taatffego nastraszył hierarchię biurokratyczną, a 
frakcje prawicy skonsolidowały się wewnątrz. 
Kto pragnie dzisiaj nowości z Austrji, znajdzie 
je tylko w dziennikach autonomicznych. a zwła- 
szcza w czeskich i w Tribunie Organa centra- 
listyczne za to kłamią coraz kolosalniej, nie mo- 
gąc podać faktów, a gdy się wykaże kłamstwo, 
zasłaniają się tem, że swoje wiadomości wykom- 
binowały z dóniestaf pism autonomicznych! 

I poczynają teraz na jaw występywać nie- 
które charakterystyczne wypadki w obozie dzien- 
nikarstwa centralistycznego. Tak np. jakis Gutt- 
mann, semita, redaktor plenerowskiej M iener 
Allg. Zig., został za „dowiedzionych 26, poq 
względem dziennikarskim niehonorowych postę- 
pków* na pół roku z „Concordji* wykluczony. 
Po tem pół roku będzie człowiekiem — hono- 
rowym! 

Taaffe zaś ma delikatny sposób na hierar- 
chię biurokratyczną, która zbyt nieostrożnie 
przeciw gabinetowi spiskuje — ogłasza on zapomo- 
cą nieurzędowych dzienników wiadomość o tych 
spiskach, którą potem w półurzędowych rozpo- 
wszechnia. Tak n. p. napotkaliśmy w Narodrich 
Listach, a następnie w Tribunie wiadomości o 
knowaniach arystokracji centralistycznej , biuro- 
kratycznej i giełdowej, aby walny szturm przy- 
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puścić na gabinet zapomocą podatku gruntowego; 
następnie wiadomości o schadzce całej konfra- 
ternii eksministrów u Auersperga, jakby to ga- 
binet Taaffego uczynić niemożliwym — a nastę- 
pnie czytamy : „Wierutną zaś senzację wywołu- 
je sprawdzona wiadomość, że u pewnego szefa 
sekcyjnego ministerstwa spraw wewnętrznych 
odbywają się schadzki znanych wrogów Taaffe- 
go Coby też Bismark zrobił z takim urzędni- 
kiem ?* Pan szef to przeczyta i niezawodnie sta- 
nie się najukładniejszym służką Taaftego. 

Centraliści rozgłosili, że rząd zamyśla spen- 
sjonować wszystkich urzędników, którzy 40 lat 
wysłnżyli. Były to strachy tendencyjne, i wnet 
im półurzędowo zaprzeczono. 

Rozszarpana wewnątrz lewica Izby posłów, 
stara się bodaj sztucznym sposobem skonsolido- 
wać, a to za pomocą wspólnych obiadków z cen- 
tralistami Izby panów. Jak Deutsche Ztg. zape- 
wnia, myśl ta podobała się. Pierwszy taki obia- 
dek wspólny, urządzany przez p. Dumbę, miał 
się wczoraj odbyć. Najcharakterystyczniejszem 
jest, że z tych obiadków wykluczono toasty po- 
lityczne Osobłiwe to będą obiady polityczne — 
i osobliwa to jedność, która się toastów obawia 

Z drugiej strony centralistyczni posłowie na- 
łożyli na siebie podatek, i starają się wciągnąć 
także innych ludzi, celem utworzenia funduszu. 
zapomocą którego obrabiane być mają zwłaszcza 
prowincjonalne dzienniki w duchu kliki ferwal- 
tungsratowskiej 
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Kwestja wyborcza zaprzątuje gorąco posłów. 
Projekt Lienbacherowski wypadł tak chudo, po- 
nieważ możliwemi okazują się tylko takie zmia- 
ny, do których wystarcza zwyczajna, większość. 
Projekt Kronawettra wymaga większości dwóch 
trzecich, a centraliści nie zechcą za nim głoso- 
wać. Dlatego i Czesi wniosą tylko poprawki, 
dążące do słuszniejszego ugrupowania okręgów 
wyborczych, ku czemu zwykła większość wy- 
starczy. 

W klubie postępowców miał hr. Wurmbrand 
postawić wniosek, aby zatrzymać kurję dworską, 
ale aby wybierali w niej wszyscy, płacący w o- 
góle 200 złr. podatku. Tym sposobem kurja 
dworska zamieniła by się w kurję finansową, i 
lichwiarze z okpiszami rej by w niej wodzić mo- 
gli w pewnych prowincjach. Szczególny to ten 
postępowy liberalizm centralistyczny ! 
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Tyrolski centralny komitet rolniczy zwołał 
na niedzielę zebranie do Inszpruku, na którem 
mają być reprezentowane wszystkie miasta. wsie, 
towarzystwa rolnicze i inne, dla umówienia spra- 
wy podatku gruntowego 

Nie powiodło się centralistom z partyku- 
larnemi wiecami włościańskiemi, zamyślają tedy 
na początek marca zwołać ogólny dolno-austrjąc- 
ki wiec włościański. z którego by wypłynęła li- 
ga, obejmnjąca włościan niemieckich z całej 
Przedlitawii 

Deputacje włościahskie, które dotąd tylko 
do cesarza i Taaffego udawały się, zaczynają te- 
raz udawać się i do p. Dunajewskiego. 


Korespondencje „Gaz. Nar.“ 


Poznań d. 1. lutego. 


(7) Wielkopolska, a z nią i inne dzielni. 
ce, a niezawodnie i cała Słowiańszczyzna, opła- 
kuje dziś zgon jednego z największych swych 
uczonych — zgon $. p. ks. Franciszka Ksawere- 
go Malinowskiego, proboszcza. w pobliżu Pozna- 
nia położonych, Komornikach. Któż był Malinow- 
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Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują: 


We I.wowie bióro administracji „Gazety Nar.“ 
plac Halicki w pałacu W. Ulanieckich. Ogłoszenia 
w Paryżu przyjmuje wyłącznie dla „Gaz Narod.* 
ajencja pana Adama, Rue Clćment, 4 Paris, Otto 
Maass w Wiedniu, (Haasenstein et Vogler) nr. 10 
Walfńschgasse. A. Oppelik Stadt, Stubenbastei 2., 
Rotter et Cmp. I. Riemergasse 18 G. L, Daube 
et Cmp. I. Maximilianstrasse 3., w Frankfurcie nad 
Menem, w Hamburgu pp. Haasenstein et Vogler. 
Rajchmaa et Fręndler, w Warszawie Senatorska 22, 

OGŁOSZENIA przyjmują się za opłata 6 ont 
od miejsca objętości jednego wiersza drobnym 
drukiem. 


Reklamy w rubryce „„Nadesłaneć 
20 ct. od wiersza. 


ski? U nas, gdzie studja gramatyczne leżą od- 
łogiem, niejeden może zada sobie to pytanie, w 
innych okolicznościach imię zmarłego Ma 
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skiego byłoby szerszemu kołu publiczności z:a- 
ne — dziś znali go przeważnie uczeni. ; 
Malinowski całe prawie swe życie poświęcił na- 
uce języka ojczystego, badał go od jego kolebki, 
czynił studja najrozleglejsze, a tembardziej to za- 
sługuje na uznanie, że czynił to sam bez pomo- 
cy osobnego nauczyciela W szkołach poznał za» 
sady języka łacińskiego, greckiego. później he- 
brajskiego -- następnie sam zbadał i znał do- 
skonale języki sanskrycki, litewski, ormiański, i 
wszystkie języki słowiańskie. Drugim takim ling- 
p, żaden naród słowiański poszczycić się nie 
może. 
łego, do tego potrzeba kompetentniejszego pióra. 
Wspomnę tylko kilka dat z życia nieboszczyka. 
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Nie tu miejsce wskazywać zasługi zmar- 


Ś. p. ks. Malinowski urodził się dnia 28. li- 
stoópada 1307 na ziemi Michałowskiej w Gołabiu 
gdzie ojciec jego był burmistrzem. Nanki odbył 
początkowo u OO. Bernardynów w Skąpem > 
królestwie Polskiem), później w Żerominie, dalej 
w Płocku, wreszcie w Warszawie. W r. 1829 po 
śmierci ojca powrócił na prośbę macochy do Prus, 
i wstąpił do seminarjum duchownego w Pełpli- 
nie, lecz z wybuchem powstania podążył w sze- 
regi wojska polskiego, i najprzód w jeździe pło- 
ckiej a następnie w drugim pułku strzelców kon- 
nych sprawował obowiązki dozorcy kancelarji 
wojskowej, 1 powierzone miał kontrole wojskowe. 
Rwał się młodzieniec na pole walki, domagał się, 
aby go wysłano na linię bojową, lecz starszyzna 
nie zezwoliła na to oświadczając, że w biurze 
jest potrzebniejszym, że słabowity jego organizm 
nie zdolen jest do znoszenia trudów wojennych. 
Po upadku sprawy pozostał w Królestwie, peł- 
niąc w Węgleszynie, a następnie w Rylsku obo- 
wiązki nauczyciela domowego. W r. 1834 powró- 
cił do Prus, i ponownie wstąpił do seminarium 
w Pełplinie, poczem wyświęcony na kapłana, o- 
trzymał probostwo w Czażu, w dekanacie toruń- 
skim, a następnie w Wałdowie, w dekanacie tu- 
cholskim. 

Za małe było to pole dla niego — pragnął 
osiąść bliżej źródeł naukowych, aby wiadomości 
swoje lingwistyczne pomnażać. To też po 10- 
letnim pobycie na probostwie wołdeckiem (z któ- 
rych 7 lat przypada na dziekaństwo tucholskie) 
z pozwoleniem swego biskupa i ks. arcybiskupa- 
się do Poznania 
i przyjmuje urząd fiskała w konsystorzu poznań- 
skim. Chęć zbliżenia się do ogniska naukowego 
była w nim tak wielka, że wolał porzucić owo 
probostwo wołdeckie a przyjąć wspomniany u- 
rząd, który mn czterykroć mniejszą pensję przy- 
nosił —-bo tylko 500 tal. Lecz już po 16 mie- 
siącach otrzymał donośne dosyć probostwo w Ko- 
mornikach blisko Poznamia, na którem pozostał 
aż do śmierei,-która"nastąpiła w niedzielę zra- 
na Eksportacja zwłok do kościoła parafialnego 
nastąpi jótmo »>* pogrzeb pojutrze. 

W r. 1861 powoływał go Wielopolski do 
objęcia katedry języków słowiańskich w szkole 
głównej w. Warszawie. Umyślnie w tym celu 
zjeżdża do niego radca stanu Przystański, Ks. 
Malinowski pojechał celem zawarcia układów do 

arszawy, lecz układy te spełzły na niczem. 
Akademia umiejętności mianowała go zaraz po 
swem ustanowieniu rzeczywistym członkiem. Z 
prac jego najbardziej znaną jest niezawodnie 
„Krytyczna gramatyka języka polskiego“, a w 
Galicji niezawodnie najwięcej znaną będzie roz- 
prawa jego p. t „Odpowiedź profesorowi Anto- 
niemu Małeckiemu z powodu rozprawy jego o 
spółgłosce 7.* Sp. ks. Malinowski dowodził bo- 
wiem, i to nie bez racjonalnej podstawy, że każ- 
dy wyraz zaczynający się od t ma pewien przy- 
dech, równający się greckiemu spiritus asper, 
a tym jest 7, że więc nie należy pisać igła, lecz 
jigła, nie ich (2 przyp. liczb. mnogiej) lecz jich, 


DEMONOMANJA 


u ludu moskiewskiego, 
przes 
Mik. Lesu owa. 


(Ciąg dalszy.) 
XVII. 


W salonie na krzesełku, tuż koło drzwi wio- 

ych do przedpokoju, siedział mnich długi jak 
tyka, z ogromnym grubym nosem, nadającym f- 
mjt jego wyraz zarazem i głupi, i pocieszny 


onemi: 
*ehgte 


Odeialiśmy sobie wzajemny ukłon, a o. Nikifor, 
który już bpl ña przedzie. podniósł do twarzy 
zakonnika Księgę i zawolał. i 

t— Pocadu Płać uczciwie, 


, płać pieniądze. 
trzeba togo. Dostajesz świętość, poczynaj więc 
uczciwie, jak We wezystkiem czynić należy. 

ik ucstowat księge i zapuścił rękę 


moe Zakotni i ame 
podyhsbit, se ©: z ją tam wyłowił, za- 
Mast "1 


pociągnął zakonnika de drugiego 
TĄ YW szeptali coś z sobą. Obejrzałem 
wstyktkij ADY, oberwałem wszystkie listki 
tnte, a jeszcze ich nie widać, 

Zjawfa nie nareszcie, zaczerwiony jak rak 
o.sKirył i prosi o „obiecane 10 rubli j koper- 
z podmazką,* | 
dą I ui 

. GB 
rare ry Snamh dugon mocno Się sprze- 


ezali. chać było tylko jak jeden, to znów 
dragi mówił cpi z cicha a prędko: 32 , 
„nie ja ja” lt d, Dość, że wróci i tę, 


Ślintoną przy zaklejaniu, że obrzydliwie było SIę 
jej dotk naé. t: 
"To wszystko co ci się należy, powiedział 
o, Kiry}, Chcesz — to licz, 8 nie chcesz — to 


nie licz; mnie wszystko jedno. A oto kusi- 
cielka niesie już herbatę, Bardzo dobrze. Ka- 
żdy datek, jest dobry... Bo wiedz ojcze, ciągnie 
dalej zwracając się do zakonnika, że od każdego 
można przyjąć pożywienie i wszelki dobry napi- 
tek. Tak, od każdego.. Ale, ale; a gdzie u 
was miejsce oczyszczenia ? 

I wyszedł, a ja zostałem sam na sam z za- 
konnikiem. Siedzi w fotelu jak wstydliwa pa- 
nienka ze stanu kupieckiego, nie wiedząc, co 
począć z swoją personą, a ja tymczasem spo- 
glądam na niego, i myślę : coście wy tam spłatali? 
Czy we dwóch razem, czy też jeden o. Kirył 
okpił mię i na wiele? — bo do koperty przez 
delikatność nie zaglądałem; leżała dotąd nie 
rozpieczętowana. 

, Ciekaw byłem bardzo dowiedzieć się od 
mnicha, ile też dał o. Kiryle pieniędzy za mój 
brewiarz, ale żenowałem się i nie uczyniłem 
tego, a zresztą on sam zaczął rozmowę: 

— Ojciec Kirył... 

— (o takiego ? pytam. 

— (dzie to on... poszedł? 

— Nie wiem. 

Milczenie 

— O. Kirył... niekiedy... hm! 

— Co pan chcesz przez to powiedzieć? 

— Bywa czasami... hm... nie do pojęcia, 

To prawda. ; 

A pomimo tego widocznie, że w nim... hm...! 
Co w nim? 

Łaska Boża.. hm, hm. działa. 

Tak, działa, jak się zdaje. 

Zjawił się w tej chwili o. Kirył z świeżo 
umytemi rękami, które silnie wycierał białą per: 
kalową chustką od nosa w czerwone kra- 
tki, Następnie obtarł tak samo twarz, potem 
westchnął, przeżegnał się i począł składać chu- 
steczkę swoją, mówiąc w starosłowiańskim ję- 
zyku: 

: — Umychsia — otersia, umychsia — oter- 
sia, umychsia — otersia *). Cześć i sława To- 
bie, coś okazał nam światło! Swoim ubrusem 
(obrusem)... tak, obrusem.  Kusicielka propo- 
nowała mi ręcznik, lecz ja mówię: nie trzeba, 


z 


*) Umył się — otarł się i t. d. 


ty się tylko do mnie nie przysuwaj, usługuj 
z daleka. 

Uprzykrzyło mi się już to ciągłe napadanie 
na biedną dziewczynę, zwróciłem więc uwagę 
o. Kiryła, że wcale niesłusznie ubliża jej zwąc 
niepięknem mianem. O. Kirył zaraz przeprosił. 
ale też i zaraz puścił się w dowodzenia, że wszy- 


stkie kobiety są naczyniami” i wszystkie opę- 
tane przez djabła nieczystości. „I ta również 
opętana, widzę to i pokażę, ' I gdy w tej chwili we- 
szła pokojówka z nową filiżanka herbaty, o. Ki- 
rył dobył z pod poły jakąś zieloną chusteczkę 
kwadratową (z gazy), czy też jakiś inny łach- 
man, i zamachnął się nim na nią, jakby chcąc 
jej głowę nim nakryć. Czy się zlękła, czy też 
tylko rozgniewała się za te dziewczyna, dość. 
że odskoczyła szparko na bok, upuściła filiżankę, 
stłukła — krzyknęła i uciekła. 

— A co, nie mówiłem? Bo wiedz, że to 
„powietrze* kościelne, kadzidłem Cherubów oka- 
dzone — poczuła ona to zaraz 1 zaraz Uucięe- 
kła. O, na podobieństwo bestji stworzona, nie 
cierpisz tego | A zobaczysz, że jeszcze będzie ona 
na mnie niewiedzieć co wygadywać ; tak, będzie 
wygadywać.. a potem, aż usychać będzie za mną. 

Znudził był już mię do reszty, zbrzydł mi 
formalnie, a zresztą poczynał już być pija- 
nym. Dwa mocne poncze naczczo, zrobiły sku- 
tek widoczny. i f 

Ażeby się czem prędzej go pozbyć, spojrza- 
łem na zegarek; powiedziałem, że muszę wyjść 
na miasto. 

O. Kirył skinął tylko ręką i rzekł: 

— Zaraz, zaraz... człowiecze grzeczny ; bądź 
nieco cierpliwszy | Wnet wyniesiemy od cię świę- 
tość z uszanowaniem należnem, i pójdziemy, pój: 
dziemy, pójdziemy,,, 

XIX. 

I rozłożywszy na stole tożsamo „powietrze 
okadzone kadzidłem Cherubów”, którem przestra- 
szył był przed chwilą pokojówkę moją, położył 
nań brewiarz,wielkiego urzędu 0 carskim i pa- 
trjarchalnym sądzie”, ucałował go pobożnie i za- 
winął w „powietrze.“ Następnie dostał z pod 
tejże samej poły stary obrazek cerkiewny ze zło- 


temi brzegami i takimże wielkim krzyżem po 
środku, i zawinął weń po raz drugi, a pótem je- 
szcze po raz trzeci znów sięgnął pod połę i znów 
coś z pod niej wydobył. Tym razem był to ka- 
wałek, ale już bardzo stary, jakiejś ciemno-czer- 
wonej materji jedwabnej. Rozłożył ją nie z mniej- 
szą uroczystością jak przedtem na stole, i znów 
brewiarz zawinął, co uczyniwsy, jeszcze się nie 
zadowolnił i jeszcze wydobył czwarte pokrywa- 
dło. Była to już, jak mówił, prosta „trapica* 
(gałgan), do czterech rogów której przyszyte by- 
ły cztery zwykłe tasiemki żółte, przez chłopki 
do zawiązywania koszul używane. Rozłożywszy 
tedy ten gałgan z równą powagą na stole. poło- 
żył po środku swą świętość obwiniętą już w ,„po- 
wietrze“, obrusek cerkiewny i materję czerwoną, 
zawinął to wszystko po raz czwarty, końce gań- 

ana pozakładał ostrożnie i nareszcie skończył 
jakoś z wielką moją przyjemnością, zawiązawszy 
na krzyż tasiemki. 

Wszystkie te chustki i gałgany schowane 
miał o. Kirył zupełnie taksamo, jak jaki zwykty 
kuglarz, co sztuki gots Żadnego znaku nie 
widać po nim było, że tyle tego miał pod odzie- 
żą swoją. Taksamo też jak kuglarz pokazujący: 
sztuki, perorował o. Kirył przy pakowaniu swo- 
jej HATE w 

— Tak ciebie obwijam matko różnemi świę- 
tościami, jak jaki syn pobożny, bo godnaś tego, 
o godnaś zupełnie l... To nie to, co pod klucz do 
biblioteki... Tobie nie stać obok ich głupich ro- 
mansów... Sama wiesz o tem, i dlatego też ucie- 
kłaś. Tak, uciekłaś do nich, udając się do swego 
urzędu po święte powietrze cerkiewne, pod uczoi- 
wą zasłonę Marji Przeczystej... Ja ciebie poniosę 
a nie kto inny; nie poniesie cię mąż grzeszny, 
syn krwi, ale ja, ja! Położę cię na głowę moją. 
i tam cię utwierdzę. I bedziemy z tobą wspólnie 
okazywać moc Bożą, która ukryta jest w tobie. 
Amen, amen, niech tak będzie | 

I zawiązawszy tasiemki kilka razy na wę- 
zeł tak, że sformował się guz duży, i przeże- 
gnawszy księgę zawiniętą znakiem krzyża świę- 
tego, rzecze do zakonnika : 

— Powstań teraz ojcze i wynośmy się ztąd... 
z domu grzesznika. Ty skie 


ruj kroki swe na! popełnione, 
prawo; idź i powiedz braciom, że świętość na-| 


Sza już z nami — grzesznik ją sprzedał. I po- 
wiedz braciom, że będę dziś z nimi wieczerzał, 
poczem urządzimy czytanie. A ja pójdę nie od 
razu do nich, ale na godzinkę wstąpię gdziein- 
dziej.. Ja pójdę na lewo, do domu pobożnego i 
dobroczynnego.. Jest tam kusicielka pewna, sta- 
ra kusicielka ; od lat jakoby sześćdziesięciu stale 
opętana -- pójdę, poczytam nad nią modlitwy i 
wypędzę; tak, wypędzę, wypędzę djabła. A te- 
raz otrząśmy proch z podeszew naszych i po- 
wstawszy, zaśpiewajmy pobożnie i odejdźmy w 
spokoju. 

Powiedziawszy to, powstał i nie żegnając 
się wcale ze mną, jakby mię nie było w pokoju, 
nakrył głowę obrzydliwym swym, zatłuszczonym 
kołpakiem, poczem stanąwszy na środku salonu 
i podjąwszy obiema rękami powoli, z wielką u- 
roczystością księgę do góry i położywszy ją na- 
stępnie sobie na głowę, sunął do drzwi, zainto- 
nował : „Niech Bóg zmartwychpowstanie" i tak 
ciągłe śpiewając i podtrzymując świętość obiema 

na głowie, zeszedł ze schodów. 

To jakaś farsa obrzydliwie głupia i niesma- 
czna, nie jeden zawoła! — i ani słowa przeciw 
temu. Jest to rzeczywiście tylko farsa najgor- 
szego gatunku, obrachowana na podziałanie na 
człowieka bez wykształcenia; ale że obrachowa- 
na nadzwyczaj zręcznie i trafnie, to także temu 
nikt nie zaprzeczy, i mojem zdaniem, ażeby tra- 
fnie sądzić o podobnych cndotwórcach jak o. Ki- 
rył, należy na nich spoglądać oczyma tego oto- 
czenia, wśród którego działają t. j. oczyma ludu 
prostego A jakiemi to oczyma lud wszędzie pa- 
trzy na rozmaitych Kiryłów, to każdemu wia- 
omo. 

, Prawdziwego pojęcia o Bogu niema, co uła» 
twia wielce wszystkim szariatanom a la o. 
rył podbicie ludu pod władzę swoją przez ciągłe 
a zręczne prawienie o duchach, piekle i jego 
wiecznych mękach. Przeraża to człowieka pro- 
stego do głębi duszy i gotów już nietylko wie- 
rzyć w piekło tam, po za grobem, na drugim 
Świecie, ale widzieć i tu na ziemi wszędzie dja- 
błów i ich panowanie, gdy w sumieniu swojem, 
nie mogąc wzbudzić skruchy prawdziwej, za złe 


uwa t oZ okropnej. 
uczuwa tylko grozę (Dok. K) 


nie imać, lecz jimać i t. p., nadto twierdził że 
wszędzie gdzie zachodzi + lub y z zaczynającą 
samogłoską, należy wtrącić pomiędzy nie j, tak 
np należy pisać Azyja a nie Azya lub Azja, na- 
Niektóre pisma, 
mianowicie poznańskie, zastósowały się do tej 


dzieja, nadzieji a nie nadziei. 


ostatniej ortografii. 


p. ks. Malinowski marzył także o zapro- 
wadzeniu jednego powszechnego abecadła dia 


wszystkich Słowian i ogłosił w tej materji ode- 
zwę. Moskale odczytawszy tę odezwę wysłali do 
Komornik panslawistę Hilferdinga, ażeby tenże 
skłonił ks. Malinowskiego do propagowania ich 
grażdanki, będącej wrzekomo najlepiej uformo- 
waną do oddawania wszystkich brzmień zacho- 
dzących w językach słowiańskich. Nie wskórał 
Hilferding nie, ani nawet inny Moskal Kaniew. 


Projekt do nowej grafiki swego pomysłu wydał 


śp. ks. Malinowski jako załącznik do swej gra- 


matyki, a nawet kilka ustępów nią w tejże gra- 


matyce drukował. 
Dodać mi jeszcze wypada, że śp. Malinow- 


ski w skutek ustawicznych badań naukowych 


stracił prawie zupełnie wzrok i msze Św. W 0- 
statnich kilkunastu latach oraz ważniejsze ma- 
nuskrypta czytał jedynie za pomocą lupy. Mniej 
ważne i czytelniejsze druki czytały mu na prze- 


mian siostrzenice jego, którym także dyktował 


wszystkie swoje prace. 


W sprawach publicznych, prócz udziału w 
wojnie r. 1830, gorliwy także brał udział. Nale- 
żał do założycieli pierwszego polskiego Towa- 


rzystwa rolniczego w Prusach Zachodnich, dalej 


Towarzystwa pomocy naukowej dla uczącej się 
młodzieży, w Poznańskiem zaś zawiązał pospołu 
z innym, jak Ś. p. hr. Tytusem Działyńskim, 
Augustem hr. Cieszkowskim , Karolem Libeltem 
itd., Towarzystwo przyjaciół nauk, dalej Towa- 
rzystwo rolnicze na powiaty szamotulski i po- 
znański, którego był prezesem, czy wicepreze- 
sem. Ostatni raz widzieliśmy go w Poznaniu 
podczas obchodu 50-letniej rocznicy powstania 
listopadowego. Na pogrzeb do Komornik wysyła 
tutejsze Towarzystwo przyjaciół nauk jako delez 
gatów pp. Kaźmierza Szulca, Antoniego Krzyża- 
Niezawodnie bę- 


nowskiego i dr. Kanteckiego. 
dzie i Akademia umiejętności reprezentowana. 
Niech odpoczywa w pokoju! 

Z innych spraw donoszę, że zapowiedziany 
na 30. z. m. wybór deputowanego na okręg no- 
tecki do Izby panów, nie przyszedł do skutku. 
Drogą telegraficzną odwołano termin, wskutek 
jakiejś niedokładności w listach wyborczych, No- 
we listy mają być dla Polaków korzystniejsze. 

W roku zeszłym wysłano z Poznania pety- 
cję do ministra o przywrócenie w szkołach po- 
znańskich języka polskiego jako wykładowego w 
nauce religii. Zapowiadano już wówczas, że nie- 
bawem odbędzie się wiec w sprawie powsze- 
chnego wprowadzenia języka tego jako wykłado- 
wego — lecz naprzód chciano odczekać odpowiedzi 
ministra. Tymczasem minister do dziś dnia odpo- 
wiedzi nie dał. Nie zwlekając więc dłużej, ma 
niebawem być zwołany wiec w celu wysłania 
petycji do ministra o przywrócenie w szkole ję- 
zyka polskiego jako wykładowego do wszystkich 
przedmiotów. 

Pisałem wam, że rejencja bydgoska rozpo- 
rządziła, aby przejrzano księgi stanu cywilnego, 
czy wszystkie nazwiska są w tychże dobrze zapi- 
sane. Jak taki Niemiec urzędnik przekręca pol- 
skie nazwiska ,' tego dowodem, że w powiecie 
gnieźnieńskim urzędnik Majer, nie umiejący sło- 
wa po polsku, napisał Szczepana Króla, jąko 
Stephan König, a ojca jego jako Franz 
König. 


Rzym d. 31. stycznia, 


Z Cosenzy do Potenzy podróż królewska po- 
mimo niepogody godnym była dalszym ciągiem 
tego prawdziwego tryumfalnego pochodu. Jednak 
czas od razu stał się zimnym i przykrym. Snieg 
obficie zaczął padać, ale pomimo to w Grassano, 
w Pisticci, w Ferrandina górale zstąpiwszy ca- 
łemi włościami z gór zalegali ugory i pola przy- 
ległe do Kolei, i koczowali tam w malowniczych 
swoich kalabryjskich strojach, porozkładawszy 
wielkie ognie, przy których się wygrzewali i jeść 
sobie gotowali, a tabory ich urozmaicały okolicę 
pobieloną śniegiem. Wieśniacy ci witali pociąg 
królewski z prawdziwym serdecznym a wcale 
nieudanym i nieprzesadnym zapałem. W Potenzie 
wszyscy mieszkańcy znajdowali się na ulicach, w 
oknach i na balkonach, rzucając kwiaty na po- 
jazd królewski. Biskup z całem duchowieństwem 
oczekiwał Najjaśniejszych państwa u wnijścia pa- 
łacu prefektury, muzyka wszędzie grała, a w wie- 
czór całe miasto oświetlono. Po galowym obie- 
dzie, na który zaproszone zostały wszystkie wła- 
dze, królestwo przytomni byli obnowinom świeżo 
wybudowanego teatru, i opuścili miasto naza- 
jutrz rano 27. stycznia, udając się do Salerno, 
gdzie ich z równym zapałem przyjmowano. Tam 
także arcybiskup na czele swego duchowieństwa 
czekał ich na ganku prefektury, i ofiarował kró- 
lowej złoty relikwiarz z relikwią wielkiego pa- 
pieża Grzegorza VII, który, jak wiadomo, umarł 
w Salernie powtarzając: Lilexi justitiam et odivi 
imiqitatem, et ecce morior in exilio? Na co mu 
kleryk, czuwający przy jego łożu odpowiedział : 
„Ojcze św., pocóż mówisz o wygnaniu, kiedy ca- 
ły obszar ziemski jest twoim ?“ Dotąd nagrobek 
nieśmiertelnego Hildebranda jest główną ozdobą 
salernitańskiej fary, uależącej do najdawniejszych 
i najciekawszych kościołów Półwyspu, a króle- 
stwo zwiedzali ją uważnie, przyjmowani tam tak- 
że przez arcybiskupa i kapitułę. W ogóle zacho- 
wanie się południowego duchowieństwa, tak w 
Sycylii jako i na stałym lądzie, wobec królestwa 
włoskich było wielce godne uwagi i wzbudzało 
podziw jednomyślnością swoją. Biskupi i dicho- 
wieństwo wszędzie witali króla i królowę jako 
prawowitych swoich monarchów, i nigdzie panu- 
jącej dynastji nie mieszali z rządem, który kon- 
fiskuje dobra duchowne i zaprowadza prawa prze- 
ciwne nauce kościoła, jak n. p. prawo rozciąga- 
jące konskrypcję wojskową do kleryków i księży, 
i nowa ustawa dotąd jeszcze nienchwalona przez 
Izbę, która uświęca rozwód. Wszędzie przyjmo- 
wali monarchę swego bijąc w dzwony i śpiewa- 
jąc Te Deum w rzęsiście oświetlonych kościołach. 

Niektóre zagraniczne katolickie dzienniki 
twierdzą, że południowe duchowieństwo za takie 
postępowanie swoje dostało naganę od papieża ; 
ale to zapewnienie jest zgoła bezzasadnem. Przy- 
puścić nawet niepodobna, aby południowi bisku- 
pi działali w taki sposób bez dołożenia się Ojca 
świętego i bez jego wiedzy, a nagana udzielana 
przecie całemu południowemu duchowieństwu do- 
wodziłaby, iż duchowieństwo to całe nie zgadza 
się ze sposobem widzenia i zasadami papieża. 

Otóż zarzutu takiego sycylijskim i neapoli- 
tańskim biskupom uczynić nie można, i loiczniej 
przypuszczają, że postępowali w taki sposób wła- 
śnie w skutek instrukcji z Rzymu otrzymanych. 
Królestwo zatrzymali się tylko kilka godzin w 
Salernie, gdzie taki tłum cisnął się wszędzie na 
*a drodze, iż pojazd ich z trudnością przez na- 


tłok ten przecisnąć się mógł wśród niezmiernych 
okrzyków, oklasków, sypania kwiatów i różno- 
rodnych oznak zapału. W Neapolu zatrzymali 
się dwie niespełna godziny, na to tylko, aby wi- 
dzieć księcia następcę, który zaziębiwszy się w 
Girgenti, niezdrów był przez całą drogę, i ode- 
słany został z Bufalorji do Neapolu, gdzie atoli 
całkiem już wyzdrowiał, i Jada dzień wróci do 
Rzymu. Król z Cosenzy jeszcze przesłał był hra- 
biemu Giussa syndykowi neapolitańskiemu długi 
telegram, w którym go uprzedza, że sprawy pań- 
stwa zmuszające go ograniczyć czas swojej po- 
dróży, nie dozwalają mu zwidzić innych połu- 
dniowych prowincji, jak Lecce i Teramo, i za- 
trzymać się dłużej w Neapolu; ale że wrychle 
spodziewa się wynagrodzić tę przykrą koniecz- 
ność, udając się tam na dłuższy pobyt. Pomimo 
tego urzędowego języka twierdzą, że król w rze- 
czy samej nieprzezwyciężony. wstręt powziął do 
Neapolu od czasu zamachu Passanantego, i że 
stara się za każdym razem jak najkrócej tam 
bawić. r 

Królestwo tegoż dnia 0 północy wrócili do 
Rzymu i trafili tu na nową demonstrację, która 
urządzila się była pomimo późnej godziny, i 0- 
mal że ciężko znużonych podróżą i nieprzerwa- 
nym ciągiem podobnych objawów, nie pozbawiła 
snu przez resztę nocy. 

Cóżkolwiekbądź, podróż do południowych 
prowincji była nowym a prawdziwym tryumfem 
dla monarchji włoskiej, ile że te prowincje uwa- 
żane były za ognisko republikańskiego ducha, a 
separatystyczne dążności Sycylii stały się były 
aksjomatem wszystkich polityków rozprawiają- 
cych o Włoszech. : 

* Piękny ten tryumf monarchicznej zasady jest 
bardzo ciężką klęską dla republikanów, których 
„wiec nad wiecami,* zapowiedziany w Rzymie 
ua 10. lutego, dość wątpliwym być zaczyna.. Ja- 
koż zdaje się, że Garibaldi, który miał być pre- 
zesem tego wiecu i przedstawiać na nim Tryest 
i Trentyn, nie przybędzie wcale, nie tak z po- 
wodów zdrowia, jak dla tego raczej, że potra- 
fiono mu odradzić nakoniec ten wyskok mogący 
przykre dla Włoch pociągnąć za sobą następ- 
stwa. Hr. Wimpfen bowiem, ambasador austrjac- 
ki, formalny założył protest przeciwko roli, jaką 
tam Garibaldi zamierzał odegrać, i przeciwko 
wiecowi samemu. Z drugiej zaś strony sam p 
Bertano naczelnik republikanów w Izbie cofnął 
się i niechciał podpisać manifestu zwołującego 
ów wiec na placu publicznym, pod gołem nie- 
bem, i nadającego mu cechę wręcz rewolucyjną. 
Dotąd jednak rząd nie zakazał jeszcze tego zgro- 
madzenia, i za dni kilka dopiero. obaczym jak to 
się skończy. 

Obrady Izby zaraz po jej otwarciu by- 
ły zgoła nieznaczącemi. Przez dwa dni zaś obrad 
wcale nie było z powodu nagłej śmierci posła 
Corbetty, który podczas posiedzenia zachorował 
śmiertelnie i w parlamencie życie nazajutrz za- 
kończył. 

P. Mołosow, posłannik moskiewski, sp odzie- 
wany jest 5. b. m Król na wniosek p. Corrente- 
go nadał krzyż komandorski korony włoskiej p. 
Zyblikiewiczowi. 


Dwa wnioski posła Tyszkowskiego. 


Wychodząc z zasady, iż poseł, zwlaszcza ta- 
ki, który posiada mandat od włościan, nie może 
poświęcać się wyłącznie dyplomacji, tylko powi- 
nien konięcznie pomyśleć <ośkolwiek o realnych 
potrzebach tej ludności, która wybrala go na rze- 
cznika swojego w Izbie ustawodawczej, przedło- 
żył p. Tysz.kowski Kołu polskiemu w Radzie pań- 
stwa we Wiedniu następujące dwa wnioski: 

Wniosek I. 

Podczas ostatniej sesji w r. 1880 przedłożył 
podpisany Wysokiemu sejmowi krajowemu wnio- 
sek obszernie uzasadniony względem reformy są- 
downictwa dla spraw drobiazgowych cywilnych i 
karnych. Wniosek ten uzyskał poparcie 48 po- 
słów ze wszystkich stronnictw, w Izbie repre- 
zentowanych. 

Sejmowa komisja prawnicza, której ów wnio- 
sek do rozbioru przekazany został, załatwiła go 
w duchu przychylnym, uznając w całej pełni 
szkodliwość i niestosowność istniejących obecnie 
w państwie austrjackiem przepisów względem 
traktowania przez c. k. sądy wykroczeń i prze- 
stępstw lżejszych, jakoteż cywilnych sporów dro- 
biazgowych. 

Sprawozdanie komisji prawniczej o tym 
przedmiocie nie doczekało się jednak postawie- 
nia na porządku dziennym rozpraw sejmu. 

Zważywszy jednak, że gdyby nawet przy- 

szło do uchwały sejmowej w tej sprawie, to we- 
dle przepisów konstytucji mogłaby ona tylko w 
Radzie państwa załatwioną być rozstrzygająco — 
wnosi podpisany przy załączeniu przedłożonego 
Wysokiemu sejmowi krajowemu memorjału, jako- 
też sprawozdania sejmowej komisji prawniczej o 
nim: 
„Wysokie Koło posłów polskich w Radzie 
państwa, działając w duchu uchwał komisji 
prawniczej galicyjskiego sejmu krajowego, przed- 
łoży ze swej strony w jak najkrótszym czasie 
Radzie państwa wniosek, żądający zaprowa- 
dzenia sądów pokoju dla orzekania w cywil- 
nych sporach drobiazgowych, tudzież w spra- 
wach karnych o przestępstwach policyjnych i 
wykroczeniach, a wreszcie ażeby postępowanie 
spadkowe poruczone zostało także sądom po- 
koju, jak również ażeby wykonywanie opieki 
nad nieletnimi i kurateli niewłasnowolnych po- 
ruczone było radom familijnym pod kontrolą 
sądów pokoju.“ 

Wiedeń d. 27. września 1881. 

Wniosek II. 

Ze względu na nadzwyczajne nadużycia, ja- 
kich dopuszczają się przy ściąganiu zaległości 
podatkowych tz. cywilni egzekntorowie mia- 
nowicie przez to, 1ż zupełnie samowolnie oblicza- 
ją sobie i sami natychmiast ściągają swoje ko- 
szta egzekucyjne; 

zważywszy, iż te nadużycia trafiają właśnie 
najuboższą część ludności, głównie zaś rozmaite- 
mi ciężarami publicznemi najbardziej obarczoną 
M rolniczą po wsiach i w małych miastecz- 

ach ; 

zważywszy, iż w obec znanej nieporadności 
ludu wiejskiego w naszym kraju, nader łatwo 
przychodzi niesumiennym egzekutorom  podatko- 
wym pokryć nadużycia swoje pozorami legalno- 
ści, i że z tego powodu e. k. starostwom powia- 
towym, władzom podatkowym niemal niepodo- 
bieństwem jest skuteczną wykonywać kontrolę 
nad postępowaniem cywilnych egzekutorów po- 
datkowych ; 

żważywszy wreszcie, iż przy egzekucjach 
wojskowych podobne nadużycia są niemal nie- 
możliwe: | 

Wnosi podpisany : 

„Wysokie Koło posłów polskich raczy wy- 
słać deputację do JE. pana ministra skarbu z 
prośbą, ażeby w drodże rozporządzenia bez- 
zwłocznie zabronił używania do egzekucji za- 
ległości podatkowych w Galicji egzekutorów 


cywilnych, i w ogóle ażeby przypomniał c. k. 


organom skarbowym niższej kategorji obowią- 


zek ścisłego przestrzegania przepisów patentu 
egzekucyjnego. * 
Wiedeń d. 27. stycznia 1881. 
Bardzo jesteśmy ciekawi, co też pocznie Ko- 
ło polskie z temi wnioskami posła Tyszkow- 
skiego ?... 


Sprawozdanie 


z czynności Wydziału krajowego za czas od 1. 
października po koniec grudnia 1880 r. 


Uchwalono zarządzić ankietę, czy i o ile do 
budowy drogi Lwowsko-Stojanowskiej mógłby być 
zastosowany system pokładu z cegły, ułożonej na 
sposób holenderski. 

Po wybudowaniu drogi kr. z Rzeszowa do 
Niska rozwiązano komitety obywatelskie, które 
zajmowały się budową drogi, wyrażając członkom 
komitetu podziękowanie Wydziału krajowego za 
skuteczną działalność i poniesione trudy. 

Zamianowano inspektorami : p. Kazimierza Zda- 
nowskiego- inspektorem dr. kr. Zakliczyn-Sącz-Nie- 
dzica; p. Stanisława Jędrzejowicza inspektorem 
a ks. Ignacego Węgrzynowskiego zastępcą inspe- 
ktora drogi Rzeszów-Nisko na przestrzeni od Rze- 
szowa do Nienadówki, na przestrzeni zaś od Nie- 
nadówki do Niska inspektorem wyżwspomnianej 
drogi p. hr. Ferdynanda Hompescha a ks. Walen- 
tego Poduwicza zastępcą inspektora; ks. Michała 
Hryndę inspektorem drogi kr. Dynów-Sanok; p. 
Hermana Turnau inspektorem, a p. Juliana Dem- 


bińskiego zastępcą inspektora drogi z Przeworska 


do Kańczugi; p. Władysława Lubomęskiego inspe- 
ktorem budowy drogi od Zboisk ku Kamionce; p 
Inocentego Kowalskiego inspektorem drogi kraj. 
Przemysko-Sanockiej ; wreszcie p. Wojciecha Pa- 
wlikowskiego zamianowano specjalnym inspektorem 
robót regulacyjnych nad Dunajcem w Jaworsku, 
podjętych w interesie drogi kr. Tarnów-Sącz-Nie- 
dzica. 

Niezałatwioną w Sejmie petycję mieszkańców 
okolicy Mrzygłodu o zaprowadzenie napowrót po- 
czty jezdnej w Mrzygłodzie, również jak petycję p. 
Konstantego Ramulta notarjusza w Bochni, o przy- 
wrócenie trzeciego pociągu kolejowego między Bo- 
chnią a Krakowem — odstąpiono namiestnictwu z 
poparciem Wydziału krajowego. 

Przyjęto do wiadomości zawiadomienie prezy- 
djum namiestnictwa o udzielonej przez Najj. Pana 
sankcji ustawom nadającym prawa koncesji mytni- 
czych gminom i obszarom dworskim. 

Udzielono następujące subwencje: 1) Wydzia- 
łowi powiatowemu w Hnsiatynie 200 zł. na uregu- 
lowanie drogi z Husiatyna do Suchodołu: 2) Wy- 
działowi powiatowemu w Lisku 150 zł. na ukoń- 
ezenie dojazdu do mostu na Sulinie; 3) Spółce re- 
gulacji wód w powiecie tarnowskim 600 zł. na po- 
stawienie trzech nowych mostów na Żabnicy. 

Przyjęto z uznanniem oświadczenie profesora 
dr. Staneckiego, którem podjął się bezinteresownie 
urządzenia stacji meteorologicznych w dorzeczu 
górnego Dniestru i poruczono mu przeprowadzenie 
tej czynności w porozumieniu z akademią umiejętno- 
ści w Krakowie, 

Z powodu szkód wyrządzonych przez wezbraną 
Bystrzycę, między -Chomiakowem a Czerniejowem, 
odniesiono się do namiestnictwa o przyjęcie na skarb 
państwa połowy kosztów regulacji rzeki Bystrzycy. 

Na skutek uchwały Wys. sejmu w przedmio- 
cie petycji mieszkąńców przedmieścia Zółkiewskiego 
we Lwówie, o usunięcie niedogodności i szkód spo- 
*wodowanych przeż kolej Karola Ludwika, wypraco- 
wano projekt techniczny, którego wykonanie zdoła- 
łoby usunąć powody zażaleń i udzielono go magi- 
stratowi m. Lwowa celem wdrożenia dalszych per- 
traktacyj, 

Przedłożony przez wydział pow. Pilznieński 
wykaz stanu dróg gminnych w powiecie, zawiera- 
jący wszelkie dane potrzebne do utrzymania w 
Wydziale krajowym dokładnej ewidencji stanu dróg 
gminnych w kraju, udzięlono wszystkim wydziałom 
powiatowym, jako wzór kwalitikujący się do nasla- 
dowenia. 

Przyjęto do wiadomości orzeczenie, kórem try- 
bunał administracyjny odrzucił jako nieuzasadnione 
zażalenie gminy i obszaru dworskiego w Spytkowi- 
cach ad Jordanów przeciw orzeczeniu Wydziału 
krajowego, uznającemu drogę z Wysokiego przez 
Spytkowice do Raby za drogę publiczną, uznają- 
cemu zarazem potrzebę wybudowania mostu na tejże 
drodze, 


Nadto w dziale spraw drogowych załatwiono 
33 rekursów, . 

Odpowiedziano na odezwę namiestnictwa, za- 
wiadamiającą Wydział krajowy o wnioskach Rady 
zdrowia względem zaprowadzenia organizacji zdro- 
wotnej, domów podrzutków, fakultetn lekarskiego 
we Lwowie, szkoły weierynarji, płatnych akusze- 
rek gminnych, powiększenia zakładów dla obłąka- 
nych, utworzenia krajowych zakładów dla głucho- 
niemych i dla ciemnych, wreszcie wybudowania za- 
kładów dla położnic. 

Odezwę stowarzyszenia Krzyża Czerwonego, 
ażeby urzędnikom i służbie szpitalnej zezwolić na 
objęcie obowiązków w szpitalach, przez to towa- 
rzystwo w razie wojny urządzić się mających, u- 
dzielono interesowanym. 


Kronika Miejscowa 1 zamiejscowa. 


Dnia 4. lutego. 
* Lekki przymrozek mieliśmy dziś rano, ter- 
mometr wskazywał 3 stopnie zimna, 

* Opera. Wczoraj przedstawiono operę Mayer- 
beera „„Afrykankę*, a przedstawiono ją starannie i 
efektownie. Seliką była pani Donati. Wyhorna ta 
artystka swoją trudną i forsowną partję odśpiewała 
sumiennie, nie wywołała jednak wielkiego efektu, 
co zdaje Bię należy przypisać po pierwsze tej oko- 
liczności, że zanadto ją męczą wysokie pozycje, 
podrugie zaś, że partję tę śpiewała poraz pierwszy 
na naszej scenie. Gra jej pełna dramatycznej siły 
była bez zarzutu. Pan Ravertajako Vasco de Gama 
zbierał po każdej niemal arji huczne i zasłużone 
oklaski W śpiewie jego był dobrze uchwycony cha” 
rakter partji: zapał, i energia. W ustępach liry- 
cznych, radzibyśmy tylko słyszeć więcej modnlacji 
w głosie. Dzielnie też trzymał się p. Kohler (Ne- 
lusco) choć w niektórych miejscach o szybszem tem- 
pie brakło mu siły i jasności w deklamacji, W ogó- 
le wolimy go w operach włoskich, aniżeli niemie- 
ckich. Pani Skalska i pp. Koncewiez, Alzina i Gu- 
berski z osobami wymienionemi tworzyli ensemble 
wcale przyzwoity. 

* Rada miejska. Na wczorajszem posiedzeniu 
uchwalone zostały, pomiędzy innemi, następujące 
sprawy: Przy dzierżawie stąwu Pełczyńskiego z lo- 
dem, młyna i gruntu (wniosek nagły) utrzymał się 
pluslicytant Groldstern Lejzor za opłatą w r. b. 
zł, 700, a przez następne lat trzy po złr, 1000.— 
Dzierzawę hotelu Angielskiego na dalsze sześć lat 
przyznano dotychczasomemu dzierzawcy p. Barą- 
czowi z rocznym czynszem po złr 11,500.— Uchwa- 


datkowanej w r. z. na kwaterunek wojska, 


targu 


strjackie. 
* 


ostatnich czasach dopilnować swych interesów. 
EJ 


lono dodatek '/, pre. do podatku kwaterunkowego, 
a to na pokrycie procentu od sumy złr. 18.000 wy- 
a na- 
leżnej do zwrotu z funduszów krajowych. — To- 
warzystwu gospodarskiemu przyznano 200 złr. sub- 
wencji na pokrycie kosztów urządzenia w r. z. 
zbożowego. — P. Franciszka Kobielskiego 
przyjęto do związku gminy tutejszej, udzielono zaś 
przyrzeczenie przyjęcia do gminy p. Wawrzyńcowi 
Matyskiewiczowi, skoro uzyska obywatelstwo au- 


„” Bankructwo. Handel Antoniego Miillera na u- 
licy Halickiej popadł w krydę; właściciel handlu od 
dłuższego czasu niebezpiecznie chory, nie mógł w 


Szkoła weterynarska będzie nareszcie otwo- 
rzoną jeszcze w bieżącym roku, Zabudowanie (Szu- 
manówka na Rurach) oddawna zakupione na ten 


u publiczności, aniżeli całe towarzystwo muzyczne : 


ciaż mamy przed sobą długi referat o całem zajściu 


musiałaby ona bowiem przejść na temat osobistości, 
a tego nie chcemy. 


* Na posiedzeniu Rady miejskiej w Krakowie 
z dnia 3. lutego Rada jednomyślnie przez powsta- 
nie powzięła następującą nchwałę: 1) Rada miasta 
Krakowa w uznaziu znakomitych zasług dr. Mik'- 
łaja Zyblikiewicza dla miasta i kraju -położch 
nadaje mu honorowe obywatelstwo miasta Kraa ; 

2) Uchwala, aby portret dr. Mikołaja Zyblikiza 
kosztem gminy sprawiony, w sali obrad Rady 
skiej zawieszony został; 3) Rada m. poleca: 


cel przez Wydział krajowy, od 4 lat oczekuje na 
zakład naukowy, tak niezbędny dla kraju rolnicze- 
go, jakim jest Galicja. Przybędzie więc nam nowa 
instytucja, która wraz ze szkołą rolniczą w Dubla- 
nach i szkołą leśną zaspokoi potrzeby naszej pro 
dukcyjnej ludności. Szkoła ta będzie liczyć 1 dy- 
rektora, 2 profesorów, 1 adjunkta, 2 asystentów, 
3 docentów z uniwersytetu, nauczyciela kucia koni. 
Na dyrektora upatrzony jest dr, Seifmann b. dyr. 
szkoły weterynarji w Kazaniu. Koszta utrzymania 
szkoły będą wynosić 18.0-0 złr. rocznie, koszta 
założenia 51.000 złr. 


* |Pomnożenie żandarmerji nastąpi z powodu 
nowej ustawy o zamknięciu granicy dla bydła, Jest 
ono potrzebne dla kontrolowania rewizorów bydła 
i dla nadzoru nad ruchem bydła na Pograniczu, 
Pomnożenie to wynosi 90 ludzi, 


* _ Wieczorki Towarzystwa muzycznego. Poda- 
liśmy już wiadomość o wieczorkach na dochód tu- 
tejszego Towarzystwa muzycznego dnia 12. i 22, 
lutego odbyć się mających. Dziś uzupełniamy tę 
wiadomość tem, że prócz powyższych dwóch wie- 
czorków będzie jeszcze trzeci wieczorek Ż tańcami 
na ten sam cel dnia 26, lntego urządzonym, 

Komitet złożony z pp. Jana Breuera, Włady- 
sława Barącza, Włodzimierza Budzynowskiego, Da- 


IiIciej wykonanie uchwał powyższych. 


* Wł. hr. Skarbek. Na wałach i około gmat... 
teatralnego o rannej godzinie niejeden zapewne 
zwrócił uwagę na oryginalny ubiór złożony z tu- 
żurka lub paltota kroju z przed lat SOciu, obcisłych 
pantalonów , i cylindra przedhistorycznego fasonu. 
Byłto człowiek mający lat koło 60 — zawsze wy- 
golony — o rysach pospolitych. Idąc pochylony 
nieco naprzód, z rękami w tył założonemi, w któ- 
rych trzymał laskę, śledził zwykle wzrokiem po 
ziemi... a szczególnie co ranek około kasy teatral- 
nej. O staruszku tym, jego skąpstwie dła drugich 
i siebie — tysiączne opowiadano rzeczy. Wydawał 
na siebie' mniej niż najnędzniejszy robotnik dzien- 
ny — mieszkał w nędznem mieszkanku .od północy 
na 3ciem piętrze w gmachu teatralnym, w którem 
akby w jakim składzie tandetnym mieściły się skro- 
mne graty, łóżko pokryte prawie łachmanami — na 
komodzie czerepy naczyń, flaszki, garnuszki z zatę- 
chłą już kaszą lub inną potrawą, w kącie stołek 
połamany, sofka: z połatanem obiciem, lustro z któ- 
rego portowa tylko pozostała... Do tego mieszkania 
na trzy zamykanego zamki, żadna ludzka stopa 
przystępu nie miała, tylko wierny służący jego. -- 
Owoż oryginał ten, ów harpagon molierowski, za 
jakiego powszechnie go uważano, był istotnie ską- 
pcem... dla siebie jedynie. Nazywał się Władysław 


miana Czajkowskiego , Bolesława Darowskiego, hr 


Jana Dylewskiego, Aleksandra Lewakowskiego, Jó- 
Rudolfa Schwarza, dr, Karola 
Stromengera i dr. Henryka Szydłowskiego, pod 
przewodnictwem p. dr. Jana Czajkowskiego, nie 
szczędził trudu, ażeby przez wytworne udekorowa- 
nie sali redutowej w gmachu teatralnym i poczy- 
zapewnić 
powyższym wieczorkom powodzenie. Świetna trady- 
cja podobnych wieczorków w latach poprzednich, 
zabawy muzykalno - deklamacyjnemi 
produkcjami pod dyrekcją artystyczną p. Karola 
Mikulego, pozwalają mieć nadzieję, że Szan. Pu- 


zefa Mysłowskiego, 


nienie starannych przygotowań w ogóle, 


urozmaicenie 


bliczność poprze usiłowania komitetu. 


Rozsprzedażą biletów po 2 złr. w. a. Od 080- 
by, stosownie do objętości sali tylko w ograniczo- 
nej liczbie wydać się mających, zajmą się wyłącz- 
którzy będą mieć stara- 
ażeby Towarzystwo było pod każdym wzglę- 


nie członkowie komitetu; 
nie, 
dem dobrane a zabawa ożywiona. 


* 0 kanalizacji miasta Lwowa. Jutro, w so- 
botę, o godz. 6. wieczorem, odbędzie się w wielkiej 
sali ratuszowej posiedzenie Towarzystwa politechni- 
cznego, na którem prof. Jaegermann odczyta rzecz 
Wstęp dla publiczno- 


o kanalizacji miasta Lwowa. 
ści na galerje wolny. 
4 


sali podczas balu cesarskiego, 


ciw okien. 
braknie w sali kompletu, 


dy miejskiej, więcej aniżeli dotychczas bywało. 


* Walne zgromadzenie Towarzystwa politechni- 
cznege odbyte na dniu 29, stycznia b. r. wybrało 
prezesem p. Romana Gostkowskiego, inspekto- 
zastepcą prezesa p. Ludwika 
Raciborskiego, starszego inżyniera Wydziału 
krajowego. Na członków zarządu obrani: pp. Ju- 


ra kolei Albrechta, 


liusz Bykowski, profesor szkoły politechnicznej, Bro- 
nisław Bauer, architekt, Wincenty Gorecki, inży- 
nier urzędu budownicz. miejskiego, Zygmunt Kę- 
dzierski autor. inżynier cywilny; Napoieon Kovats, 
inżynier kolei Czerniowieckiej; Kazimierz Nawar- 
ski inżynier cywilny; Franciszek Patelski iużynier- 
asystent kolei Karola Ludwika; Ludwik Radwański 
aut. inżynier cywilny; Heuryk Stahl e. k. inżynier 
i Paweł Stwiertnia iużynier-elew kolei Karolu Ln- 
dwika. — Członkami komisji lnstracyjnej obrano: 
pp. Bronisława Babla inżyniera-asystenta kolei Ka- 
rola Ludwika; Józefa Jaegermana aut. inżyn. cy- 
wilnego; Wiktora Łabę inżyniera-elewa kolei Ka- 
rola Ludwika; Józefa Saarego c. k. inżyniera i Ja- 
na Łuniewskiego inżyniera Wydziału krajowego. 


* P. Anna Konopacka, uczennica szkoły mu- 
zycznej p. L. Marka, znana publiczności naszej z 
występów swych na koncertach dobroczynnych, 
udała się teraz do Fesztu w celu dalszego kształ- 
cenia się pod kierunkiem Liszta Mistrz wyegzami- 
nowawszy ją, wydał sąd o jej grze i metodzie bar- 
dzo pochlebny i oświadczył, że chętnie gotów jest 
ją zaliczyć w poczet swoich uczennic, 

* P. Euzebiusz Paweł Dąbrowski rodem z Bog- 
danówki, otrzymał stopień doktora wszech nauk 
prawniczych na wszechnicy lwowskiej. 


* Z gal. Towarzystwa muzycznego otrzyma- 
liśmy dzisiaj pismo zaprzeczające, jakoby wydział 
Towarzystwa uchwalił wykluczenie ozłonków chóru 
męskiego, jako działających na szkodę Towarzystwa. 
Jak się popełni niedorzeczność i nie ma sposobu 
usprawiedliwienia się — w takim razie się zaprze- 
cza gołosłownie. Otóż członek wydziału, komuni- 
kujący zgromadzonym członkom chóru terorystyczny 
wyrok wydziału, na interpelację wyraźnie oświad- 
czył, że wydział rozwiązując chór, oparł się na 
owym paragrafie statutów, który wydziałowi daje 
prawo wydalania członków działających na szkodę 
towarzystwa: Oświadczenie to słyszał piszący te 
słowa, wszelkie więc zaprzeczenia wydziału nie na 
wiele się „przydadzą, W piśmie, o krórem mowa, 
zawiadamia nas także wydział, Że w towarzystwie 
tworzy SIĘ nowy chór męski i składa temu przy- 
szłemu chórowi ojcowskie gratulacje, Daj Boże, żeby 
się one ziściły, my jednak jesteśmy pod tym wzglę- 
dem niedowiarkami, a to z następującego powodu : 
W towarzystwie muzycznem był zawsze jakiś mały 
chór męski, złożony najwięcej z 20 ludzi, których 
dwa iub trzy razy do roku wypuszczano na estradę 
koncertową, ale chóru takiego jak obecny, tak ener- 
gicznego, tak dobrze zorganizowanego, uprzyjem- 
niającego publiczność tyle wieczorów towarzystwo 
nie miało i prawdopodobnie mieć nie będzie. Główną 
zasługą świetnego rozwoju chóru męskiego przypi- 
sać należy nie dyrekcji towarzystwa muz., ani wy- 
działowi, tylko niezmordowanej pracy p. Cetwiń- 
skiego, znanego nie tylko w mieście naszem, ale 
w całym kraju ze swego talentu i artystycznego 
smaku, jakoteż pracy i solidarności wszystkich 
członków chórn, Powtarzamy raz jeszcze : chór był 


Wielka sala ratuszowa, przyozdobioną zo- 
stała trzema olbrzymiemi zwierciadłami, nabytemi 
swego czasu kosztem gminy celem przystrojenia 
Zwierciadła zostały 
umieszczone w sali w ten sposób, że pokryły Świe- 
cącą dotychczas straszliwą nagością ścianę naprze- 
Złośliwi twierdzą, że odtąd nigdy nie 
skoro liczba radnych zo- 
stała za pomocą zwierciadeł zdwojoną, a mówią tak- 
że, że z kandelabrów w skutek refleksji spłynie 
daleko więcej światła po sali podczas posiedzeń Ra- 


rowa, 


hr. Skarbek. Wczoraj zakończył życie po krótkiej 


howyzką początkowo w kwocie 50.100 złr. w ob- 
ligacjach pierwszeństwa kolei Karola Ludwika, a 
w roku przeszłym przemienił takowy ma kapitał 
55.200 złr. w 5'/, listach galicyjskiego Tow. ziem. 
przeznaczając cały ten kapitał, po spłaceniu pe- 
wnych legatów, na wyposażenie sierót koficzących 
wykształcenie rzemieślnicze w zakładzie drphowyz- 
kim. Był on bratankiem ś. p. Stan. hr. Skarbka, 
fundatora zakładu drohowyzkiego i teatru — i przez 
tegoż w dalszej linii wyznaczony był na przyszłego 
knratora zakładu po ks. Karolu Jabłonowskim. 

W testamencie znalezionym w pemieszkaniu, 
uczynił ś. p. Skarbek jeneralnym swoim spadko- 
biercą fundację Skarbkowską i poczynił pewną ilość 
prywatnych legatów, które same wynoszą kilka- 
dziesiąt tysięcy. Ku wielkiemu jednak zdziwieniu 
notarjusza znaleziono w pomieszkaniu tylko 22.000 
złr. sumę niewystarczającą nawet na owe prywatne 
legata. Co się stało z resztą pieniędzy ° 


* Semickie nici. Na przedwczorajszem posie- 
dzeniu stowarzyszenia „Spójni podniósł jeden z 
mowców ciekawą różnicę, jaka zachodzi między ni- 
tmi kupowanemi przez nasze gospodynie u żydów i 
u kupców chrześciańskich. Faktem jest, że szpulka 
nici z fabryki „Clark* kosztuje n. p. u Gruchola 
9 ct. a u żyda 7 ct. Otóż mowca twierdził, że za- 
dał sobie pracy i wymierzył długość nici na szpulce 
sa 9 et, i na szpulce zą 4 Ci 
Oto długość pierwszej wynosiła 120 metrów, drugiej 
tylko 100 metrów. Tu łeży powód, dleczego żydzi 
sprzedają taniej. Zamawiają oni w fabryce dla sie- 
bie nici krótsze i tańsze, a fabryka chcąca zbyć 
towar, w istocie nawija dla żyda mniej nici, i sprze- 
daje mu taniej. Fakt ten podajemy do wiadomości 
naszych gospodyń, pozostawiając im wybór między 
szpułką nici za 7 i za 8 ct. 


* Mianowania. Pan namiestnik zamianował kon- 
cypistów namiestnictwa: Włodzimierza Ławrow- 
skiego, Gustawa Radwańskiego, Henryka Machar- 
skiego, Dyonizego Zawadzkiego i Władysława ksie- 
cia Sapiehę prowizorycznymi komisarzami powiato- 
wymi; zaś konceptowych praktykantów namiestni- 


rosza, Juliana Poznańskiego, Lndwika Bernackiego, 
Juliusza Zulaufa, Bolesława Studzińskiego, Maury- 
cego hr. Dzieduszyckiego i dr. Adama Fedorowicza, 
prowizorycznymi koncypistami namiestnictwa. Dalej 
przeniósł pan nammięśtnik komisarzy powfatowych; 
Juliana Hornickiegó* z Dobromila do Przemyśla, 
Wincentego Gąsiewicza z Cieszanowa do Rawy, 
Tytusa Karchezego z Rohatyna do Przemyśla, Jó- 
zeta Wołoszyńskiego z Gorlic do, Grybowa, Ed- 
munda Nawrockiego z Przemyślan do Czortkowa, 
Antoniego Edera z Przemyśla do Lwowa, Edmunda 
Romera z Rzeszowa do Krosna, Władysława Ko- 
rosteńskiego z Grybowa do Dobrómila, Seweryna 
Bańrkowskiegd z Mościsk do: Rohatyna, Józefa Ba- 
lickiego z Białej do Wieliczki, Karola Btranskiego- 
Heilkron ze Lwowa do Rzęszowa, Gustawa Rad- 
wańskiego z Gródka de Cieszanowa i Henryka Ma- 
charskiego z Kosowa do Mościsk; koncypistów na- 
miestnictwa: Juliana Kokurewicza z Krosna do 
Gorlic, Władysława Jarosza ze Stanisławowa do 
Gródka, Ludwika Bernackiego z Przemyśla do Cie- 
szanowa i Bolesława Studzińskiego z Brodów do 
Ropczyc; nareszcie praktykantów konceptowych na- 
miestnictwa: Stanisława Dunin Rzuchowskiego z 
Ropczye do Myślenic, Józefa Stawskiego z Tarnowa 
do Krosna, Kazimierza Jagoszewskiego ze Stanieła- 
wowa do  Bohorodczan, Stanisława  Nowostele- 
ckiego ze Lwowa do Stanisławowa, Juliana« Na- 
padiewicza ze Lwowa do Brodów, Eugeniusza Dültza 
ze Lwowa do Zydaczowa, Wacława Głażewskiego 
ze Lwowa do Kosowa, Wacława Buchlewicza ze 
Lwowa do Kolbuszowy, Jana Veltze ze Lwowa do 
Skałatu, Alberta Rożańskiego ze Lwowa de Jawo- 
Kazimierza Kozickiego ze, Lwowa „do Bor- 
szczowa, Zdzisława Stradioia. ze Lwowa do Sam- 
bora i Franciszka Herziga ze Liwowa:do Tarnowa. 
Dyrektor telegrafów mianował kandydata tele- 
grafu Jana Karczewskiego, elewem talegrafu we 
Lwowie. j 

Naczelny dyrektor poczt przeniósł ofićjała po- 
cztowego Tytusa Karszniewicza Z Tarnowa do Kra- 
kowa, a asystentów pocztowych, Leons. Duńczew- 
skiego z Podwołoczysk do Lwowa i Stanisława Hor- 
dyńskiego z Jarosławia do Krakowa, i zezwolił na 
zamianę miejsc służbowych między asystentami po- 
cztowymi, Antonim Vólkerem ze Lwowa i Norber- 
tem Blaschierem z Czerniowiec. 


„ Wiadomości policyjne z dnia 4go b. m.: 
Skradziono: Panu T, O. z wozn na ulicy Żółkiew- 
skiej ręczny kufereczek skórzany Z sukniami i bie- 
lizną. — Pani A, B. z pomieszkania 1. 9 ulica Zi- 
morowicza kołnierz niedźwiadkowy. — Pani L. M, 
1. 30 ul. Sykstuska zarękawek i kołnierz futrzany. 
Pani M. R. w kościele katedralnym z kieszeni pal- 
tota portmonetkę bronzową z 1 banknotem 1a 50 
zł. a drugim na 5 zł. 

Straż policyjna aresztowała znanych złodziei 
Chaima Pipa, Adolfa Silbersteina, Władysława Stan- 
kiewicza, Walerego Wierzbiekiego, Antoniego Ła- 


agonii. W roku 1871 zrobił zapis na fundację dro- ” 


Cóż się okazało? | 


ctwa : Stanisława Kwiatkowskiego, Władysława Ja- 


taki, jakiego jeszcze Lwów nie posiadał, spełniałpińskieg 
dobrze swoje zadanie i większą pozyskał sympatję wczorajs 


Pan 


takiej więc instytucji dla czyjegoś „widzimisię* turusik: 
rozbijać nie wolno. Nakoniec oświadczamy. że cho-gilares z 


Zło: 


w towarzystwie, zamykamy dyskusję nad tą sprawą, kowskiej 
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ełniałpińskiego i Marję Kochnowską, przydybanych 
ipatję wczorajszego na różnych kradzieżach. 

czne : I 
usię* tur”usikami w kształcie litery S. a pan G. R. pu- przyprawiła o śmierć. 
cho-gilares z czarnej skórki z kwotą 5 zł. 75 c. 
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"4 okolicy kilkunastu najzamożniejszych włościan, i 


j „ wiednio, tak bardzo tntaj potrzebna instytneja fi- 


dnia] tego dramatu żyje jeszcze tylko pani Rakowitzowa, 
a ta w pamiętnikach swoich, świeżo wydanych, 


Pani E. J. zgnbiła bransoletę złotą wysadzaną | składa hołd swemu kochankowi, którego [zdradziła i 


Złożono w policji znalezioną na ulicy Skarb- 
Wiadomości literackie, naukowe i artystyczne, 


P. J. Czarnecki wydał we Lwowie pierw- 
szy zeszyt „Dziejów powszechnych*. Sądząc z tego 

> Pols Iidem Gamtejszgim Fb = je pierwszego zeszytu ma to być popularna historja 
gadki krązą p z y 


$ T} ludzkości na podstawie nowych badań, a mianowi- 
dnym prawie roku zniszczono pożarem w Tfumaczu | cję naturalnego rozwoju cywilizacji pod wpływem 


: 5: sił przyrodzonych. Autor przejął się takimi autora- 
to przeważnie takich, którzy znani byli jako zwo-| mi jak Buckle, Hellwald, Peschel i inni i na tej samej 
lennicy emancypacji od żydów. I tak spalono ze- | co oni podstawie zamierza popularnie przedstawić 
szłej jesieni dwóch najbogatszych gospodarzy W |nistorję powszechną. W pierwszym zeszycie, który 
Tłumaczu, właśnie gdy wszystek zbiór był w gu-| mamy przed sobą, autor zajmuje się przedhistory- 
mnie; następnie dwóch gospodarzy najmajętniejszych | „ną dobą naszej ziemi , mianowicie wykładem 
w 'Tyśmienicy, jednego pierwszorzędnego Ww Hry “| nauki o wszechświecie, przemianami geologi- 
niowcach, a przed kilku dniami jednego z najza- | znemi ziemskiej skorupy, dalej zaś antropologią. 
możniejszych w Łokutkach. Tego ostatniego podpa-| Wykład jasny i zwięzły, język czysty, przytem 
lono juź po raz trzeci, i to za każdym razem WY- | oryntowna znajomość przedmiotu, każą się spodzie- 
bucha ogień ze stodół pełnych, gdzie nikt nie |waę że dzieło to zajmie niepoślednie miejsce mię- 
wchodzi. | ZAC 3 .|dzy naszemi podręcznikami historycznemi, których 
Otóż lud głośno szemrze o istnieniu tajemnej | niestety szczególnie co do całokształtu dziejów brak 
bandy podpalaczy-żydów. Agitacja na ten temat|y nas wielki. Na szczególne uznanie zasługuje 
szerzy się szybko i przybiera niepokojące Tozmia- | wprowadzenie do tego podręcznika nowej, krytycznej 
ry. Gdy zaś e. k władze, którym poruczone jest | metody. Z niecierpliwością oczekujemy drugiego Ze- 
czuwanie nad bezpieczeństwem publicznem, dotych- | szyty tego tak pięknie rozpoczętego dzieła, a o jego 
czas ani jednego Z podpalaczy nie wykryły, więc |nkazaniu się nie omieszkamy donieść w swoim 
ta okoliczność daje znów powód do podburzania | -„agję, 
ciemnych umysłów przeciwko tymże władzom. „Lud 
posądza je po prostu 0 rozmyślne zaniedbywanie 
tej sprawy.“ Więc dla położenia tamy podobnym 
agitacjom podburzającym, w interesie pokoju pu- 
blicznego — a zresztą i dla utrzymania powagi i 
'zaufania do władz publicznych, byłoby bardzo po- 
Żądanem, ażeby choć jeden z winnych podpalenia 
w opisanych powyżej wypadkach został odkryty. 


* 


* * 


Z okolicy Tłumacza piszą nam, że dziwne 


— Tygodnik Powszechny, pismo ilustrowane, 
wszelkim gałęziom literatury, nauce, sztuce i poli- 
tyce poświęcone nr. 5. zawiera: Odwaga cywilna. 
Wbrew opinii, Szkic obyczajowy, przez Stanisława 
Grudzińskiego. — Warszawa i Kraków, Z pozosta- 
łych prac Juliana Bartoszewicza. —- Przegląd lite- 
ratury niemieckiej, — Józef Zarzecki. Wyjątek z 
, księgi podróżnej, przez B. Sulitę. Objaśnienia ry- 
— Z Krynicy. (Kasa zaliczkowa). Założono tu- |cjp, — Siła przeznaczenia (Armadale), powieść 
taj kasę zaliczkową pod nazwą „Wzajemna pomoc”. | Wilkie Collinsa. Tłómaczenie z angielskiego, — 
Dyrektorem tej kasy obrano p. Hngona Nitribitta, | złote listki. — Rozmaitości, (Rzeczy społeczne, — 
aptekarza tutejszego, kasjerem p. Ziębę a kontro- | Literatura i nauka. — Teatr i sztuki piękne. — 
lorem p. Gulbińskiego. Spodziewać się należy, iż Wynalazki i odkrycia. — Podróże i etnografia. 
pod kierownictwem tych panów rozwinie się odpo- Statystyka. — Nekrologia.) Kronika polityczna. 
i -| Odpowiedzi redakcji. — Zadanie szachowe nr. 104. 
nansowa — a zarazem i wpłynie na dalszy rozwój Bibliografia. — Zadanie konikowe nr. 73. — Od 
zakładu kąpielowego, będącego jnż dzisiaj pierwszo- | wydawcy. — Ryciny: Lekcja tańcu. Z obrazu Emila 
rzędnym zakładem kąpielowym polskim. Adama. — Józef Zarzecki. — Ruiny zamku w So- 
(B.) Gminy nasze. Jak nadzór policyjny by-|ehaczewie. — Miłosierdzie. — Z obrazu Benczura 
wa w gminach wykonywany, niech posłuży fakt na- |w Mnichowie. =- Podróżowanie w Angoli. — Do- 
stępujący: W Medewie, w powiecie Kozowskim, za-|datek: Zbieg. (La Fugitive) powieść Juliusza Cla- 
bito kilkadziesiąt sztuk koni chorych na nosaciznę | retie, (arkusz 9). 
1 ścierwa odarte ze skóry porzucono w rowie około Na żądanie wysyła się prespekt i nr. na okaz 
drogi gminnej. Skóry z chorych zwierząt sprzedają | bezpłatnie. 
żydzi po okolicznych miasteczkach na jarmarkach, 
8 padlinę roznoszą psy po sąsiednich wsiach i cbo- 
rach. Pomimo, że już kilkanaście dni npłynęło jak 
straszliwa ta zaraza we wsi pannje, nie poczyniono 


Gospoda i 
jeszcze żadnych skutecznych środków w celu wy- podarstwo, przemysł i handel. 


tępienia onej, ani też postarano się o to przynaj- Przy odbytem na dniu 1. lutego w Wydzia- 
mniej, ażeby padlinę z publicznych miejsc uprzą- |le kraj. losowaniu obligacyj pożyczki krajowej z 
tnąć. Dla ogólnego dobra podajemy ten fakt do pu-|r, 1873 wyciągnięto następujące numera: 
blicznej wiadomości, gdyż przez opieszałość urzędu Lit. A. po 100 złr. sztuk 39. 
gminnego w Medowie, mogą bardzo ucierpieć okoli- 5989 6926 2769 3514 3152 3418 2766 7204 
ce sąsiednie a nawet mogą paść ofiarą nieostrożno- |949 2718 6575 1638 7740 5911 893 7311 5-76 
ści takie stada, jak Jarczowce i Taurów, które s4- |5930 3091 6627 906 5221 3034 7826 4459 56 
siadują z gminą Medowa. 3475 5448 3951 2421 4196 5427 6064 4028 1669 
Z Warszawy piszą do Nowoje Wremia o|3425 2322 4179 1747, 

następującym fakcie charakterystycznym: „Jeden z Lit. B. po 300 złr. sztuk 2. 

profesorów warszawskiego uniwersytetu bawił w 379 183. 

Moskwie czas jakiś na święta Bożego narodzenia Lit. C. po 500 złr. sztuk 4. 

i ztąd pisywał do kolegi swego w Warszawie. Li- 25 142 756 262. 

sty jego odpieczętowywano; ciekawe szczególniej, Lit. D. po 1000 złr. sztuka 1. 

że wewnątrz na listach tych napisane zawsze było: 152. 

„„smotrieno* (rozpatrzone). W carstwie bezprawia 
wszystko jest możliwe 


— Dziwne corpus delicti. Komiczny wypadek 
zdarzył się w tych dniach na posiedzeniu sędziów 
przysięgłych w Paryżu. Sędzia zwrócił się patety- 
cznie do oskarzonego: „,Wnętrzności ofiary oska- 
rzają pana; wystąpiły one z ziemi, jako obciążają” 
cy dowód twej winy, grób odkrył swoje tajemnice. ; 
Oskarzony żąda, aby okazano naczynie, które za- 


h 


Talęgramy Gaz. Nar. i ostat. wiadomości. 


Hr. Taaffe, jak donoszą dzienniki czeskie, 
gorąco zajmuje się sprawą konwersji włościah- 
skich długów hipotecznych, w czem go wielce 
>. re za-|wspiera ks. Schwarzenberg. Obliczono, że gdy- 
kryte stało na stole. I, o dziwo! całe auditorjum |by procent obecny 7 do 9 zniżono na 4, to wło- 
ujrzało ogromnego solitera w słojn. Farmaceuta w |Ścjanie zyskaliby na tem 36 mil. złr. rocznie. 
pośpiechu włożył zamiast wnętrzności, solitera. O- Kapitałów na tę operację dostarczyć ma Francja, 
gólna wesołość. państwo dałoby gwarancję i wydało obligacje 4- 
Statystyka wypadków na kolejach żelaznych | procentowe, i tym sposobem stałoby się wierzy- 
w Austrji, W pierwszym kwartale r. 1880 zaszło |Cielem włościan. Finansiści wiedeńscy wykazują, 
525 nieszezęśliwych wypadków, a mianowicie 76 że gdy renta państwowa 5 pre daje, to „niktby 
wykolejeń, zderzeń 19, uszkodzenia przyrządów ko- | NIe brał od rządu obligacyj o 1 pre. mniej da- 
lejowych 187, skaleczenia ludzi 175, przejechania jących. 
zwierząt 1 Wczów 14, wreszcie 54 przypadków z 
powodu przyczyn elementarnych. W ogóle straciło | 1 
Życie 62 osób (l podróżny, g1 sług kol. i 40 nie- Sprawa wszechnicy czeskiej ma stać tak wy- 
jadących w pociągach) szwank poniosło 128 osób | bornie, że już deputacja czeska nie będzie kon- 
(9 podróżnych, 100 sług kolejow, i 19 osób z ze-|ferowała z rządem. „Cały gabinet uznał słuszność 

wnątrz pociągów). żądania 0 PARĄ i sam AK Wj ga 
— Hr OWA. Żona Lassalla umarła w|gnie Je (9 rychlej przeprowadzić. Profesor Ran- 
„AE EO u Wiesbaden w 75 roku życia. da b A RAE? złożył swoją opinię 
Syn jej, poseł niemiecki w Carogrodzie, miał temi "GRÓB 
czasy zyskać posadę ministra, lecz wzgląd na przę- 
Bzłość jego matki stanął temu na przeszkodzie, 
Hatzfeldowa zakochała się w 40 roku życia w 20- Górno-austrjackie namiestnictwo odrzuciło 
letnim Lassalle'u, duszy ruchn socjalistycznego i brała | statuta górno-austrjackiej ligi włościańskiej, jako 
też przez dłuższy czas udział w tym ruchu. Przed | niebezpieczne pod względem państwowym. Taaffe 
lOcin laty rozwiódł się Lassalle z swą już mocno |Sam upominał deputacje włościańskie do zawią- 
podżyłą małżonką, i wszedł w stosunki z panną Dón- | zywania takich lig, ale z programem tylko eko- 
niges, przypłacił je W r. 1864 życiem w pojedynku | nomicznym. 
z rywalem Rakowitzem, który się z p. Dónniges 
ożenił. Z powodu Hatzfeldowej wmięszany był Las- 
salle w proces 0 kradzież papierów Hatzfelda, jej 
męża, dla uzyskania rozwodu, gdyż w papierach 
tych był dowód, że Hatzfeld płacił baronowej May- 
endorf, z Którą żył, 8.000 talarów rocznie. Z 


* 


* + 


ad * 


, W-kołach parlamentarnych bukareskich o- 
biegają znowu pogłoski o bliskiem ogłoszeniu 
osób | Rumunii królestwem. Wieści te, zapewne przed- 
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czne doniesienia, 


tureckie, 


trowaną, byłaby 
ścia przez kraj 


więcej. 


4 
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O powstaniu Kurdów obiegają wciąż sprze- 
lesie Pismo moskiewskie Poriadok 
utrzymuje, jakoby konzul jeneralny moskiewski 
w Tabris donieść miał o zwycięzkiem posuwaniu 
się powstańców ku temu miastu, w skutek czego 
ludność chrześciańska tłumnie chronić się ma na 
terytorjum moskiewskie. 
skie przeciwnie obstają przy tem, że powstanie 
przytłumione. W Teherunie jednak utrzymują, 
że reszta rokoszan schroniła się na terytorjum 

czemu naturalnie w Stambule stanow- 
czo zaprzeczają. Mniejsza zresztą o to, czy po- 
wstanie Kurdów trzyma się jeszcze lub nie, tyle 
w każdym razie jest pewnem, że jak na teraz, 
dyplomacja nie przywiązuje doń znaczenia poli- 
tycznego. 


* 


Z Berlina donoszą, 
łożył mocarstwom euro 
dem przyjęcia Hiszpani 
stwa, do koncertu europejskiego. Według infor- 
macyj Zerlińskiego Tagblattu, zasiągniętych z 
kompetentnych źródeł, aż do dziś dnia w Berli- 
nie w sprawie tej nie poczyniono żadnych urzę- 
dowych kroków; z drugiej strony można atoli 
przyjąć na pewne, że między dworami wiedeń- 
skim i madryckim, tak ściśle związanemi sto- 
sunkiem familijnym, omówiono już tę sprawę, i 
że dwór wiedeński okazał się skłonnym do po- 
pierania wniosku rządu hiszpańskiego. 


Szwajcarska komisja obwarowania granic w 
zeszłą sobotę ukończyła swe prace. Projekta 
przez siebie ułożone, złoży szwajcarskiemu de- 
partamentowi wojny. Komisja według Nowv. 
Vaudois, większością 7 głosów przeciwko 6 o- 
świadczyła się za systemem obwarowań central- 
nych, zalecanym przez pułkownika Rothpletz. Dla 
objaśnienia przypominamy, że ten ostatni ze 
względów strategicznych i finansowych, przeci- 
wnym jest obwarowaniu granie na sposób” fran- 
cuski, radził zaś założyć w środkowych kanto- 
nach federacji kilka wielkich obozów oszańcowa- 
nych, w których jako w punktach środkowych, 
armia Szwajcarska łatwo mogąca być skoncen- 
w stanie bronić skutecznie przej- 
armiom nieprzyjacielskim. Sy- 
stem pułkownika Rothpletz zdaje się być rze- 
czywiście o wiele praktyczniejszym 0d systemu 
obwarowania samychże granie, a co niemniej wa- 
żne zaleca się tem, że wymaga bezporównania 
mniejszych nakładów. 


* 


Wiedeń d. 3. lutego. 
podaje rezultat podatkowy z roku zeszłego. 
Podatki stałe przyniosły 94,968.860 złr. — 
o 719.990 złr. więcej jak w r. 1879. Czy- 
sty dochód z podatków niestałych wynosi 
191,364.331 złr., t. j. 0 12,288.841 złr. 
Ta zwyżka wynosi 
10,138.672, w soli 252,926, w tytoniu 
2,855,540, w stemplach i opłatach 2,306.477, 
w loterji i mytach 511.770 złr. 
wydatek na tytoń podwyższył się o 3,616.503 
złr. z powodu pomyślnegó sprzętu tytoniu 
we Węgrzech. Dochód ze sprzedaży wyro- 
bów tytoniowych za granicą spadł o 156.482 
złr. w. a. 
Co do akcyzy, wynosi zwyżka w po- 
datku od wina 27.649, 
od bydła rzeźnego 139.005, 


$ 
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KAWA potnih 
zajtaniej W Nanda, = > 


Główny skład dla Galicji 


wczesne, wskazują przecież, 
zaniechano projektu; wykonaniu go stawała da- 
wniej na przeszkodzie opozycja Moskwy; 
może gabinet petersburgski chętniej na to się 
zgadza, niż Austrja i Niemey. Rumunia z Mo- 
skwą zostaje dziś na najbardziej przyjacielskiej 
stopie. 


ródła tureckie i per- 


że w Rumunii nie 


* 


* 


że rząd hiszpański przed- 
pejskim wniosek wzglę- 
jako siódmego mocar- 


milionów 191,735 złr. (?); podatek od wód- 
ki spadł o 156.646 złr. Co do podatku od 
cukru dodać należy, że czuć już pomyślne 
skutki ustawy z r. 1880. 
Cła, które nie są objęte podatkami nie- 


stały odroczone aż do wydrukowania tych |Gladstena przyjęta bez głosowania. Wniosek 
wykazów, Gladstona, ażeby terażniejsze sprawy pań- 
W komisji budżetowej oświadczył mi- |stwowe traktować jako naglące, przyjęty 
nister Dunajewski, że zamknięcie rachunko- |bez głosowania; poczem posiedzenie odro- 
we za r. 1879 nie zostało dotąd przedłożo- | czono. 
ne z powodu, że najwyższa Izba kontroli Rudki 4. b. m. Wyborcy okręgu Sam- 
jeszcze nie rozpatrzyła wszystkich dokumen- |borskiego delegowali na pogrzeb nieodża- 
tów. Minister będzie się nad tem zastana- |łowanego patrjoty Ś. p. Ludwika Skrzyń- 
wiał, czy przy austrjackich urządzeniach skiego panów, Piotra Grossa, Antoniego 
można by na przyszłość perjodycznie ogła- | Małeckiego i Tadeusza Skałkowskiego. 
szać wykazy podatkowe, któreby istotną ko- Rajski. 


rzyść przynosiły. 
i j i isj . Skarbka 
Nastepnie zajmowała się komisja pety- W teatrze hr 
T 3 j Jeja pory Dziś, w piątek dnia 4. lutego 1881. 


cjami względem rozszerzenia prawa do upra- ð 
wy tytoniu, i przyjęła rezolucję, proponowa- Na d chód Marji Wisnowskiej 
Sierota z Lowood 


ną przez hr. Clam-Martinica, a wzywającą 

rząd, aby z przyzwaniem fachowców dokła- . 
Dramat w b aktach podług angiel. Bell-Currer a, 

przez Karolinę Birch-Pfeifer. 


dnie zbadał, w jakiby sposób tym, na waż- 
Początek o godzinie 7. wieczór. 


dziś 


nych względach ekonomicznych opartym 
prośbom, zadość uczynić można bez zarzuce- 
nia monopolu i bez uszczupłenia dochodu, a 
wynik tych obrad aby na przyszłej sesji 
przedłożył. 

Belgrad d. 3. lutego. Układ preli- 
minarny w sprawie sfinansowania, budowy i 
ruchu kolei serbskich, został dzisiaj przed 
południem podpisany przeż ministrów Maj- 
tovicza, Gudovicza i wicehrabiego Harcour- 
ta Sjako pełnomocnika Konsorcjum Bontoux. 

Paryż d. 3. lutego. W [Izbie toczyła 
się rozprawa nad interpelacją Prousta w 
sprawie polityki zagranicznej. Proust zgani- 
wszy projekt sądu polubownego, podniósł, 
że Europie nie wolno sprawy greckiej opu- 
ścić teraz, kiedy sama pożar wznieciła: Wy- 
wód jego przyjęto bardzo ozięble. Lamy. 
bronił polityki rządu; Barthelemy zaś po- 
wiedział, że Grecja niewłaściwie sobie tłu- 
maczy uchwały tak konferencji jak i kon- 
gresu berlińskiego; skonstatował, że ustę- 
pstwa, które Turcja zamiórża “uczynić mają 
cechę czynów łaski. Sąd polubowny nie 
byłby, jego zdaniem, naruszył koncertu eu- 
ropejskiego, który obecnie w Konstantyno- 
polu świetnie funkcjonuje. Kongres na swo- 
ich konferencjach nie powziął żadnego po- 
stanowienia dotyczącego przeprowadzenia 
swoich uchwał  miaterjalną siłą. Polityka 
Francji była i będzie zawsze pokojową. Bę- 
dzie to dowodem  roztropności ze strony 


W sobotę dnia 5. lutego 1881. 


AFRYKANKA 


Opera w 5 aktach, muzyka J. Meyerbeera, słowa 
E. Scribego. 
Kapelmistrz p. H. Jarecki. 


Przyjechali dnia 4. lutego 1881. 

HOTEL ZDRZA: J. hr. Miączyński z Woły- 
nia. M. br. Błązowski z Jazłowic. W. Bogdanowicz 
z Żurawicy. T. Kownacki z Świtarzowa. W. Osmól- 
ski z Władypola. 

HOTEL EUROPEJSKI: J. Ochota książę Per- 
chotkowicz z Meskwy. J. Bożydar hr. Podhorodeń- 
ski z Wołynia. A. br. Kapri z Cznńkowa. Dr. J. 
Jabłoński z Sambora. Dr. A. Świraki z Jasła. Dr. 
J. Tymcrakowski z Sambora. Dr. J. Bohusław z 
Czerniowiec. G. Kamiński z Borzykowa. E. Cwier- 
żewicz z Nozdrgca. 

HOTEL ANGIELSKI : A. hr. Miączyński z 
Wołynia. Dr. M. Karcz z Żółkwi. Dr. L. My- 
szkowski z Jarosławia. K. Boniecki z Kornia. K. 
Rudnicki z Strąqpłak. T. Serwólowski z Bucniowe. 
M. Zbijewski z Moskwy. ; 

HOTEL WARSZAWSKI: F. Dittrich i W. 
Ścisłowski z Bóbrki. 

HOTEL LAZARUSA: C. Wischkoni z Opil, J. 
H. Frey z Kattoewitz. S. Nazarewicz z Kurowiec, 
J. Zucker z Żółkwi, S. Lilienthal re Stanisławowa. 
K, Jonas z Sambora. 


Lwów, z Izby handlowej, 4. lat:go. 
I Akcje za sztukę. 


(bez kuponu bieżącego.) 


Grecji, jeżeli zaprzestanie zbroić się i zaufa | Kolei galic. Karola Ludwika. . 278 — 281 — 
w życzliwość mocarstw. Na zakończenie wy- E gle. TF” p Bee p > z 
powiedział nadzieję w utrzymanie pokoju. „ kredyt. galic. po 200 złr. 255 — 258 — 


(Oklaski.) Izba przyjęła jednogłośnie przej- 


A IL Listy zastawne za 100 złr. 
ście do porządku dziennego, pochwalając 


(bez kuponu bieżącego.) 


3 oświadczenia ministra co do polityki zagra-|'Tow. kred galic. 5 pret. w. a. . 98 75 99 75 

„Wiener Abp.“ nicznej rządu. on n = no A M R = 
ii ś OKFT68. . 

Düsseldorf d. 3. lutego. Wczoraj rano Bako typot. zalic. 6 pre. _ . 102 70 103 60 


porwało trzech nieznanych ludzi po ogrodzie 
zamkowym przechadzającego się syna księ- 
cia Hohenzollerna, następcę na tron rumuń- 
ski, a wsadziwszy go do powozu, który stał 
na pogotowiu, przeprawiło go pod Volmers- 


Listy hipoteczne 5/4 wylosowalno 
z 10%, premią . p . 98 75 100 
Galic. Zakł. kred. włodc. 6 pret. 102 6G 104 
OI. Listy dłnśne xa 100 złr. 


35 
w akcyzie Ogólaego rolnitz. kred. Zakładu 


werth przez Ren. Pod Steaerzelberg powio-| dla Galicji i Bukowiny 6 pret. 92- 34 — 

Ndówi dło się księciu, któremu w drodze włosy ob- TY. Obligi za 100 złe. 
8 omiasś |strzyżono i ddzienie zdjęto, ujść i popołudniu | ragomutnecyjne galicyjskie . 9825 99 26 
owrócić do domu. Obligacje komin. Zakł. kr. wł. 6*, 101 _ 102 50 


Düsseldorf d. 3. lutegó. Jak z auten-| Pożyczka kraj. x r. 1873 po 6 pr. 101 26 102 50 


tycznego źródła donoszą, ma być doniesienie | Losy miasta poo k NK L 44 

tutejszych dzienników 0 wrzekomym zama-| » w z y Ai aiy. 1. 4 „zg 
chu na księcia Hohenzollerna zupełnie nieu- Dukat kelenterski  . x . 547 551 
i zasadnione. 4 $ - 549 5 58 
od piwa 151,297, Londyn d. 4. lutego. Kiedy na wezo- Napoleondor . > . . 94 9 42 
od cukru 101|rajszem posiedzeniu Izby niższej Gladstone | Półimperjał rosyjski .. ©. 965 9 76 
wnosił rezolucję przeciw obstrukcjonizmowi, | Rubel ronyjski smebry  .  . i A s si 
przerywali mu Irlandczycy. Najpierw wezwa- 105 ret ea sę "57 70 58 30 
no Dillona i Parnella do porządku, potem | Srebro . , ! - . 99 50 100 50 
zasuspendowano ich i wśród burżliwych scen | Kupony w arebrae . c . 99 95 100 25 

przemocą z lzby wyprowadzono. Następnie KURS y SKIEJ. 


stałemi, dały przychodu 28,410.489 złr., 
wydatków było 23,221.213 złr., czysty do- 
chód przeto wynosi 5,189.276 złr. W poró- 
wnaniu z r. 1879 dochody z ceł podniosły zolucję uzasadniał. 
się o 6,271.203, a rozchody o 3,773.012 
złr. Podwyższenie się rozchodów spowodo- 
wane jest podwyższeniem się restytucji od graryjnej podać można dopiero po jego wnie- 
cukru za granicę wywiezionego. 

Wiedeń 3. lutego. Komisja podatkowa | doniesienie, jakoby rezydent angielski dał 
Izby posłów obradowała nad projektem pod- 
komitetu w sprawie podatku akcyzowego, i greckiej. 
przyjęła wniosek Lobkowica : polecić podko- 
mitetowi, aby przedłożył taryfy akcyzowe |narada gabinetowa, na której. obecnych było 
wszystkich miejscowości zamkniętych, z po- 
daniem wyniku tego podatku w poszczegól- 
nych miastach, tudzież czy był wydzierza- 
wiony, czy rząd sam pobierał, i ile wynosiły 
dodatki gminne; a dalej aby przedłożył wy- 
kazy dochodów akcyzowych z każdego przed- 
miotu opodatkowanego. 


36 Irlandczyków, między tymi 29 homeru- 
lerów, zasuspendowano i jednego po drugim 
wyprowadzono. Poczem Gladstone swoją re- 


Wiedeń 4. Lutego 1881. 
godzina 2. minut 30 popołudniu. 
Losy kredytowe 178.50 Węgier. kred, ak. 259.— 


Anglo-Austr. 128.10 Unionsbank 1 ER 
W dalszym toku obrad oświadczył, że | Kolej Kar. Lud. 279.2% Nordbahn 247. 
bliższe szczegóły co do projektu ustawy a-| KA potud.  100— Kolej Alfaa, 159.50 


Kolej Lw.-czer. 172. — 
Wied. Comunal. 117.25 
Galiz, indemniz. 98.50 
Kolej siedmiog. 107.20 
Losy tureckie 22.20 
Bankverein 128 25 Ros. rubel pap. 1 23 *7 
Losy węgier. 108.50 Marki niemieckie —.— 
Usposobienie : spokojne. 
Wiedeń, d. 4. lutego. 
godzina 10 minut 45 przed południem 
Akcje kredytewe 283. — Anglo-afstrjac. 189.10 
Kalej Połuda. _ 104 40 


Kolej Elżbiety 202.50 
Weg. Nordostb, 148.75 
Węg. obl. p. w żł. 86,50 
Weg. kolej zach, 158. - 
Renta węg 6%, 109 32 


sieniu. — Dilke oświadczył, że myłnem jest 
Porcie specjalne komunikacje w sprawie 

O godz. 3. popołudniu odbyła się nagle 
ośmiu ministrów. Jak Pall-Mall-Gazette do- 


nosi, Goschen odłożył na kilka dni swój 
wyjazd i udał się do Osborne do królowej. 


Konstantynopol 4. b. m. Porta przy- 


60 Napoleondor 
Usposobienie : silne 


gotuwuje nowy okólnik w celu przyspiesze- sg, d. 3. lutego. 
c DEC KA : 5 40 południu * 
Narady komisji zo- | 7”, PPP mocarstw na jej okółnik Ziaja, ank. - 218 20 Akcje kredyt. 502 — 
"| Londa E 4. "RAZU" Po” ARON Sia | 05630 ME banko, 17240 
[JB L * Sparcie" I towsreynzy, odbyii owi wzygodai- | =ne- RE 
>. p z » ną naradę, poczem zredagowali manifeśk dó e zr M ża zyślitycznych i akdrnych, 
pd | g F | ludności irlandzkiej z wezwaniem, iżby uni- |727 SS p Shirargii 1 akuszerji 
$ CH £ je kała wszelkich kroków przeciw konatytucji, J. K U RPI E I 
3 a upominając ją zarazem do cierpliwości. Za- |vrdynuje w domu przy ulicy Sobieski 
= siis Š 3 b, | Suspendowani na ostatniem „posiedzeniu de- |do 13tej przed, i od gioj "io tj i ód. W 
8. 3 EE E S a |putowani zjawiają się dzisiaj znówu 'na po- Zamiejscowym udziela rady listownie i wy- 
R i mę 5h ją |Siedzeniu, gdyż suspensja jest tylko na każ- syła medykaments. 
so dorazowe posiedzenie ważną. - f | s ip 
ag O F £ 
s z zę = ~ , Londyn d. 4. lutego. Gladstone zga- pa a. $ ' -= FE 5 
W a a dzając się na różne _ poprawki wniesione b ES a HM dj | 
l 3 przez Northeota oświadczą, że rezolucja | . N= Z Hi h .«BE 
ee] . 0) lut 3 7E" | ag g 3 as 
>, eZ zka o utrzymania powagi Izby, przyj © g Pal 1-24 H a" DEK: 
$ N. m zastrzeżeniu swobody mownicy i| $à garai |F eDzi; £ 
3 er g j|zarazem wzywa Gladstone Izbę, żeby popie- 28 gi zd4 
3 tej e rała rząd w spełnieniu ciężkiego obowiazk CAC z |S fus 
mó" 5 Bairo. au „spelnienia ężkiego bowiacka | A g Ea | pO Egt 
R ~ Baj ZZ jego. Northcote życzy sobie tylko niektó- 8 M Ad 87 q -iix 
SARA 8 $ E ycb zmian na które rząd się zgadza i | NSS. |$ gas- 
R za go 2 zał A A Jozprawy, ażeby pa v $ 5 j SA z~ HT e 
= © a s p Ę deputowani irlandzey w rozprawie udzi OK%oso Š ER 
= w SE Ę SS £ wziąć mogli przeciw wnioskowi Northcota, Z, FE = a nerki 
8 E" "2 iż większość za nagłością musi przynajmniej | ==="="===mm EG 
Fed £ m EJ|300 głosów liczyć, przemawia Gladstone. Do dźisjjszego Eora £ 
— Ę kz Wniosek ten upadł 234 głęsami przeciw cennik nasion „Edmunda 
2d 


150 głosów. Rezolucja zmodyfikowana przez Budapesztu. 


- 988'/,. 


z 
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IF ALBUM WOJSKA POLSKIEGO BĘ 


wychodzi staraniem i nakładem „Dzieunika dla Wszystkich* czasopisma illustro- 
wanego we Lwowie. 

Album Wojska Polskiego wychodzi w dwunastu zeszytach na pię- 
knym grubym papierze w wielkim formacie, „obejmuje wizerunki wszystkich niż- 
szych, wyższych i najwyższych stopni wszelkiej broni całkowitej armii polskiej z 
przed 1841 rokn. Wizernaki wykonane kolorami w ten sposób. aby każda p> 
stać przedstawiała najdokładniej nniform. Ryciny przedntuwitją pojedyńcze figary,| $ 
grupy, wojsko w boja, w mustrze, na oratach, w tyralierce, w atakn piechoty, ka- 
walerji, artylerji i t. p.. Byciny kolotowsne są ręcznie, „Album Wojska Polskiego“ 
stanowi żywe wspomnionie bohaterskiej armii naszej i znajdować się powinno w|’ 
WZMACNIAJĄCY, PRZECIWGORĄCZ- | |każdej rodzinie polskiej, Pierwszy zeszyt joż się rozsyła prenumeratorom. Drugi 
> LL KOWYCH I POWRACAJĄCY SIŁY wyjdzie w lutym 1881 r., następna zeszyty wychodzić będą w krótkich przerwach. 

s Zawierający wyciąg z trzech gatun- Całe. „Album“ zawierać będzie kilksdziesiąt wielkich rycin. Natychmiast po koń: 

Bezr ków chininy, zalecany przez lekarz oseniu się wydawnictwa cena „Albuma“ znacznie podwyższoną zostanie. „Album“ 
$ , WEW WARE ssd El wychodzi w trzech serjach, Każda gerja zaś obejmuje cztery zeszyty. Prenumerata 

pracciw AUE 4 u Se, OLI- | Jna pierwszą sarja „Albuma Wojeka Polskiego" wynosi w Galicji i w całej Austrji 

daczce, upośleazonemu trawieniu, zi-| |Ą mr., w Poznańskiem, Prusach i Niemczech 8 marek, we Franji, innych krajach 


Przeciw łysinom 
siwieniu włosów i tworzeniu 
się łupieży 
skntknje według codziennie nadchodzących świa- 

dectw i pism dziękczynnych jedynie i wyłącznie 


Olejek taninowy dr. Moras 


Szanowny panie aptekarza 

Upraszam o przysłanie mi wielkiej flaszki olejkn taninowego dr. Mo- 
ras. Skntoczność tego Środka jest wyhorna, wypadanie włosów ustało, a 
nawet gesty porost sią okazał. 

Wiedeń, d. b. stycznia 1880, Wilhelm Wagner. 

Panie aptekarza Józefie Firat w Pradze! 

Z rądością mogę panu donieść, ża w skntek nżycia olejku taninowego 
fir. Moras, trwające od dwóch lat wypadanie włosów, znpeźnie nstałv. Mam 
uańzieją, że przy pomocy tego Środka cdzyskam dawne moja włosy piękne, 


Codziennie świeże 


M ASLO 
|.ze słodkiej śmietanki 
poleca najtaniej, sklep korzenny 


H. Chigera 


„rynek, t. 40. 


Wa cytrze 


ł ma fortepianie, oraz śpiewu 
(soło) udziela nauk gruntcwnych 


E. Kalinowski 

(ul. Koralnicka Nr. 6. na dole nalewo). 

Jego kompozycje na cytrę są da na- 

bycia w księgarniach. Katalog gratis i 
franco. ; 1565 2—8, 

Cytry i struny poleca po cenach fa- 

bryesnych. Także ma raty. 


Najlepsze śródło do zakrpna  świołe 
a smaczne) ` 


Ba- Mawy wi 


poloca-ezozególnie : 


opasłe Inb chude, poszukuję do 


zs Is zilo . 5 1 zł. 38 cb. kupienia. Posiadacza raczą łaskawie| |mnicom zadawnionym i uporczywym, | li w Amerycs 10 franków. Całkowits „Albnm* tr j. wszystkie trzy serjo w Galicji Marieabad, i. 18 sierpnia 1879. Marja Zarembowa. 
Tonle I» Kie U 4 l 46a podać swoje adresy z wymienieniem ilości | |trudnemu przyjściu do zdrowia, etc. | li Anstrji wynosi 12 zł. w. 4, w Poznańskiem, Pruażch i Niemczech 24 marek, we ,_ Wielmożny Panie! | ; k 
DSR | „681 jartok do: Vimzenx SiUhr, post» rast . Francji, innych krajach i w Ameryve £0 franków. Prenumeraty možna przesyłać na | „Licząc zaledwie trzydzieście lat i być łycy.a, jest woale rzeczą nie- 
Ce lon IIa kilo . . $ „6, Lwów. ; 1065 2-3, [IW PARYZU, 22 & 19, ULICA DROUOT.| |wazyntkie trzy eerje, na dwie serje lub na joduą serją. Zeszyty wysyłają się pocztą przyjeraną. Gdybym nio używał olejku taninowego dr. Moras, byłbya do 
Coba la kilo `. 1 „88, | —— osobno opakowane. Pieniądze prenomeracyjne należy wysyłać w listach r:komzndo- | dzisiaj starcem  Srodek ten zdziałał u mnie w kilka tygodniach cndu, co 
Perłowa ja kilog. à lan S s wanych, lub najdogodniej przekazami pocztowymi do Administracji „Dziennika dla| ijj WSZYSCY, którzy mię znają, stwierdzą. Upvaszam i t. d. : | 
Santos L ng ha - a 0 s i kE ul, He bę 1. a. we amy 3 A ENR 1538 1—1 Bukowa 3. stycznia 1880. woni » age, a 
. $ Met TW renumeratę można przesełkć zawsze, —- Wyszła już zaszycy odielają się nat i GPOSTAWJ DZOWA ca dopr 
Mocca arabska Ia . L 570, | <gi OWE losy TE Fe ape taerae pa din WA p we c Aa Do nabycia we fiakonach po A zł. i 1 zł. we Lwowie że. Buc- 
przy odbiorze w pocztowych wysyłkach » ć 3 kera, pt. pod „Srebrnym Orizu, przy ulicy Krakowskiej, w Czernioweach f 


HI w apt. J. Golidhońskiego. 11052 ? 


„listy zastawne 


handel w Tryeście. gnieniu i triale; jest pewnyśrodkiam na 
ból zębów apruchniatych; jest jedynym 
przez medlzezne znakomitości nznanym 
iirodkiem prezerwatywnym przeciw 
dyfterji, ungicie, miazmatyeznym 5 
holom gzrdła, odwania powie- /⁄ 
trze w infirmacjach grane A4 
townia, nasełaia pokoje i 


wszystkich stacji pocztowych za zali- s ; 
esoniem. 1414-80 --P 2 3 wałami u CES: SE o ZEROAOONRÓA i pope 
NIE e Zakładu kredytowego ziemskiego 2 Esencja do ust „Eucalyptus“ -gps DES EEDE YN e 
Adolf Goldschmied, = niszczy każdy nieprzyjemny odor z ast w okna U g AO $ ` r W d 3 P d d b P 
NA oda i Pudry do zębów 


Wycjągriete losy z najmniejszą wygraną w kwocie 100 zł. 
biorą tatże udział w dalszych ciągnien'ach wygranych. 


Pierwsze ciągnienie 15. lutego 1881. 
Sprzedajemy te losy podług dziennego kursu, jakoteż na spłatę 


Dr PIERRE 


z fakultetu medycznego w Paryżu 
8, ma placu Opery w Paryżu. 
E 


PLASTER=- TRAPSIA 


LE PERDIEL-REBOULLEAU 


Rocznie 6 ciągnień>— Główna wygrana 50000 zł. 


Jedynie przyjęty w Szpitalach jo miesie 2382 zaa DALPARA orzoświającą wonią 4 
w lac. gm 1 Ue oai tot i 
jako najlepszy, nójdogodniejszy, Sokal $ Lilien, TEAT y e P rara zaro- | MEDAL ZASŁUGI przyznany DOKTOROWI PIERRE 
najpewniejszy i najmniej *kosztown marką ochron u ad c stawie wiedeńskiej | s k 
dk $ 1804 2 ? kantorfwymiany we Lwowie. zaopatrzona, © "ag owa a, ke 
: A A 1026 2— 


- że środków | 
przeaiw 

KATAROM, KASZLOM, ZAPALENIŲ 

I DYCHAWEK PŁUC, CIERPIĘNIOM, I BOLOM 

RKUMATYCZNYM I ARTRĘTYCZNYM, 
etc., ete. 


toaletowym do zębów. 


Inch. jako środek odwe- 
ninjsey pokcje dia chorych SE 
7 i juko środek leczacy nłnbości HB 
zarnóliwa w usiach. ir, 
D Cena fiakoun zł. 1.20 SA 
G Lowsze w rrpasie wa werystkich zna- AE? 
oxniejszych aptekach i aktadnoh perfum S6% 
. /amstro-węg , monarchii i zneranicą. K 
70” Główny sBaład u Feliks Griensteidl, $ 
Wien, L, Sonnenłelsgasse 7. 
4 BE" We wszystkich naszych składach, jest E 
także do nabycia dr. ©. BY. Fabera słnwne już w Ho 
w 16% w Londynie wisikim madalem nagredv wy- ÑX 


Rupujemy i sprzedajemy także” wszystkie rań.twowe' ifprze- 
myasłowe efekta jakoteż akcje po najrzetelniejszych cenach. 


Kompletne garnitury 


franek 
jak je uboczne ryciny przedstawiają 
z nsjlopsrych materji, Przydające się 
JĄ do rajelegantszych pokojów lub salo- 
nu, zbpełnie gotowe, WT8K, £ robotą 
tBpicerską, dające się każdemn du 
okien przytwierdzió z rozetami. Gar- 


Rzetelne! Żadne oszustwo ! 


Z powodu olbrzymich zapasów w mojej 
Eo fabryce towarów. ze srebra chińskiego" R 4 stczególnione c. k. nprz. mydło do nst „PURITASE 
ałukące do hygienicznego pielęgnowania ustnej i koacor- MED 


aprsadaję pyszne wyroby ze srebra chińskie e po adamiswające tanich conach. & 4 
t b SAY wowncla uobów. We Lwowie do nabycia w hardlneh Al. => 
, Zayane berriki unatana aa Żadknie franko przesłana ARP uk owikiego Moral Maara aon nt GO DELTA 


Znižone ceny i 1159 1—8 i ' TA É ritar firanck zł. 5 
: s i Ja ol A zę TA pb S-"torGa za kia +P. Mikolasch A, Steiia ayn. Fr. Ehrlicha i J. Ja At, alens PE okno 3 0 
+ Jago . . dkładak nn z ` a = , „e . 
Erg WE 4 o 3:8 |1 anaota s > AN. 7570 Sb p a Za czwarą część wartości Towary futrzane. 
gaaet | | 01370080 SEARA Na A pal ||| pat. aparat do pomnażania Najnowszy zarękawek akankowy 
4 noków doBorowych . e b= 376 |1 csarka na masło . sł. 4— 3 — e oSI p | 9 Za pomocą którego z jednego ory- może naj*łeg. pani nosić, Sztnką Sł. 
widać dosirowyok z NY REECE oną ca | 54 ginałn, a to; broszury, planu sytu- 2.50. Nzjlep. zarękawki aksam. obszy- 


te fntrem eleg. dla dziewcząt 50 ot., 
dla pań 95 ot. Zarękawki popóajo” 
we z kołnietzarai dla dzieci, jak ubo- 
czny rysunek z głowami zwierząt i 
atłssem ubrare garnitur zł. 1.80. De- 


acyjnego portreżtn, nut mnzycznych, ryznuka i t. p. w przeciąga 15 minnt, 80—100 
kopij ma suchej drodze równoczśnie w rozmaitych kolorach atramentem w sposób , 
pojedynczy i nader szybki wporzadzić można, prawie jedwabna 
CZARNY ATRAMENT do POMNAŻANIA, ; kołdra do podróży lub łóżka 
szczególnie do he.ztografn przydatny. Patentowany aparat opatrzony jest marką| w uajpyszniejszych kolorach, w 
mosiężną, na której nazwiska Kwaisser i Hasak, J. Lewitns są wyciśuięte. Kopie największe zimnie mcżua pod szczochrony z najlep. pat. klotu, do od- 
na wzory wysyłamy gratis i f'anco, na pis: mna zapytanie odpowiadamy zeraz. — |nią sypiać. C.na jednej zł. 4.50. skakiwania z laską trzeiny pieprzowej 
Qdprzedający otrzymają na skład komisowy. — Zastępców poszukuje ae ii gjtylko 1 zł. 2b ot. Rękawiczki futrzano 90 et. 200 tuzinów prawd. chusteczek jedw. 
Sekretarzyk na listy, pisma i faktury [Brief- Schriften- nnd|;spzę dla pań do noszenia ne szyję dsw. taz. 8 zł, teraz zł. 8.90. Prawd. jedw. 
Facturen-Ordner]. Nokretarzyk sporządzony jest z drzewa, trwałej roboty, waży 1 | „gezochy lab spodenki daw. tuz. B zł. teraz zł. 3.95. Nujlep. koszale męz. i dam, 
kilo, Blnie mało miejsca i jest o wielo praktyczniejszy, jak alfabetyczna skrzynka|z haftem lub bez tegoż zł. 1.80. Paryz. staniki pancerzowe z łyżkowatym gorsem. 
na listy. Cena sztnsi od 8 złr. i wyżej. daw. 4 zł. teraz tylko zł. 1.50. 25(0 sztuk zimowycb chustek damskich w mod- 
Józef Lewitus, we Wiedniu I., Babenbergerstrasse 9. _ |nych kolorach, najryszniej wykonane dawniej 8zt teraz tylko zł. 2.85. 18.900 szt. 
Skład we Lwowia: n Seyfarth et Dydyński przy placu Marjackim. płólna domowego, także rumburskie lub stornborakie 30 łok, najlep. weba, sztuka 
w. Krakowie: w handla papier. Henryka Żychoni; w Czerniowcach w handlu pap.|zł. 5.60. Kanefas na pościel, pod gwarancją wytrwałości w prania, 25 łok. bru- 


ead, Bitko do herbaty z irsonklem po aha BA papiorony zł. 3.20 % 
um 11; sj p i: à Dalaj pyszne tęce, dzbanki ną kaw herbatę, zastawy stełowe. ŻyraBdelo, ou- 
Dla uniknięcia narzekań słaszniezarzu- A errare R; do jaj: kubki na wykik asa! Katavi na oset i olej i wielo innych 


canych plastrom naśladujacym Thapsia $ artykułów itp. po zdumiewajaeo tanich cenach. i FP 

Lę Perdiel- Reboulleau -wymagać na- Wauzystko z pik» a srebra chinakiego, które mie należy zamieniać z fak zwa: 

lęży we wszystkich aptekach rysynku nom srebrem britania, nie będącem niezom innem, tylko cynkowana blachą. 

s "|. q a , KJ — 

l podpisów powyżej. umieszczanych z= Stosowne na podarki ślubne! 

(poczwórnie zmniejszonych|). $ 6 sztuk łyżek, 6 szt. nożów, 6 szt. widelców, 6 szt. łyżeczek do kawy, 
Sklad wa Lwotid w aptekacA P. Afikolaseha W wszystkie te 24 pztnk razem w elegan etui dawniej 20zł. teraz =ł. 11.20. 
Hrzyżanowskiego; w zerniowiecah w aptece . Zamówienia sa pabraniom pocztowom lub gntówką natychminat i sumiennio, 


PO E. PREIS, Wien, Rothenthurmstraase Nr, 29. 


RRORANRERZNAZARNANAINARANRAANNNAX SAAARS 


= MG” Dotąd nie ptzewyżnęony. "TĘ W Regenstreif. 1192 3 7 |natny niebieski, fioletowy, w prążki tylko zł. 8.70, czerwony w prążki zł. 4.50. 
— ; - > Gśrnitnry stołowe, składujące Bię s 13 adamaszk. serw»t i jednego wielkiego obru- 
al EZ] sa, wszystko w najpięk. desenie kwietowe, daw. 6 zł., teraz tylko razem zł. 2.75 


Potrzebna d!a każdego domu. k 3569 8—53 
Ausverkaufs-Industrie-Halle,. Wiedeń, Fraterstrasse Nr. 16. 
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PIU Ł_LELI 


ROŚLINY MATICO 


PP. CREMAULT et Cię, Aptekarzy w Paryżu. 
8, ulica Vivienne. 


W. MAAGHERA 


c. k. wyiącznie uprzyw. TH prawdziwy, czyszczony 


ATROL 


a 4 T d A l 

igni 130 | au! 44 Cyr JE O j , A e 
+. róparowany przez Wilhelma Maager we. Wiedniu, 
) Przez pięrwaze znakomitości mętlycene tozbierany i jako łatwy dą strawienia takze dzie-' 
 |cfóm dzezbgółnia zlecony i ordynowany, jako najczystszy, najlepszy i za najnaturalniejszy nznany 
środek]; przegj w, sialięśeiom piersi | płać, szkrofułóm, ostndom, ezyrakom, wyrzutom nas 
skórnym, siakościom grucznłowym, osłabieniom itp. Flaszka po 1 zł. w moim składzie 
fabrycznym : Wien, Hetumarkt Nr. 8**] lob w najznaczniejszychaj:stekąch-i handlach korzennych 

W monarchii. ` a e * |-06 i a "X 10$4 £- ? 
We dŁwowiemPietra Mikokyscha. J. Beisera, Z. Ruckora, apt., H. Blumonfolda, K. Krzy- 
tano wgkiegos | zpł Bt. Markiewicza, W. Marszalkiewicza, K. Klimowieza, K. Bałłabana, Bara- 
„nów: J. Braenkla, kup., Bochnia: F. Roiys apt., „w Bołszowcach M. Schenkelbach kup., Brody : 
T Ea? Disks, K. B. Witosławski apt. i.E. Griospan apt., Brzefany: W. Kordecki apt, J. Margu- 
lien, B. Fadenhauht, knpży:: Budzanów : D. Jasiński’ apt. Czortków: L. Nos wdowa apt.. Markun 
Brennholz, kopiec. „Prahobycz: L. Dobrzyniecki, H. Blumenfeld apt. Dsików: Chawe Glanz kn- 
piec. Horodenka : M. Aksentowicz, apt., 8.B. Offenbergęr, kupcy. Jarosław: J. Rohm apt. Ja- 
worów: L. Lachowicz apt. Kałwśs: Kisig Bienenfeld, Kiwa Littmann knp. Kołomyja: Dawid Kras 
mer, M. Bolchower J. 8. Friedmann, Hersch Chayes, Sam. Hermann, St. Bereznicki, kup., Ab. 
Dawid Landesberg kup.; Hopyczyńce -Ja Markiewicz, kupi Kossówa: Markus Kamit, ©. Litman, 
, kup. Kraków: ,J, Tranczyński, W. Redyk, F. Gralewski, K. Wiszniewski, E. Radler apt., Jan 
= Janiga, St Feintuch kup, Podgórze: J. Skakalski apt. Krakowiec: J. Wł. Łobos ipt. Kutiy: 
Alter Stkler, Leib Kahlrann, A.H. Weiser, M. Regenbogen knp. Lutowiska: Moses, Majer'Schmerler. Mikulińce: 
St. Miedlioki apt., Loiser Morgenstern kupiec. Mościska; S. Eisenberg kupiec. Myślenice; Mosel Grużamann kapiec. ; 

Nowy Bąch Karol Laur knpiec. Oświęcim: J: Grzecicki apt. Przemył : M. Kozłowski, Sam. Baran, M. Krug, S. 
Byropj "A. Rabinowicz kup: -Prsemyślawy : K. Baranowski apt. Radowce: C. Alth, J: Rossignan, Decano apt. Ba 
dymyd: M. Smyęhowski apt. Rostok: K. Scheinhorn kup. Rseszów; A. Karpiński apt, J. Schaitter i Sp., kup. 
Sambor: J. Aleksiowicz apt., Ant. Kromer, B. Zuławski kūp, S. Schneid kup. Sieniawa : Chaim Ratte. Cbaskel 
m Teitelbaum, kupiec. Skała: J. Wel erg, kup. omiażyn: Ed. Bóhm kup. Sokal; W. Semetkowski kup. Stanssła- 
wów: J. Maectra, A.Beiłl apt., Kalman'Jonas, Chaim Halpern, Noschim Halpern, Efr. Wagelstein kop., Wilhelm 
og Waldeck kup. Strzeliska nowe: Quine Henne kup. Swomawa: J. Jachor'npt., Berl 'Ferker knp. Tarnopol: F. Jam- 
E rógiewicz apt „A. Buchelt apt, A. Morawetza spadkob. i Karol Fr. Popowicz kup. Tarnów: L. Chodacki apt., H. 


‘Tylko raz 
mastręczyć się może tak ko- 


rzystwa sposobność dz naby- 
cia wybornego zegarka za § 


poło wę 


cery zakupi. 


Wielkich rozmiarów 


wyprzedaż. 


Obecne stowunki polityczne, ` które zapbnowały na całym kontynencie 
enropejskim, dotknęły także i Fzwajcarję. W skutok tych wywądrowała wiel- § 
DJ xa ilość robotników i zachwiała tom samem ietnienie fabryk. Także przez nas $$ |[E 
i zastebywana, jedna z najznaczniejszych fabryk zegarków, zamknęła swoją fa Æ 
brykę, powierzając nam wyprzedąż wyrobów. Tak zwane kieszonkowe zegar= 
Washingtońaskie, są najlepszemi zegarkami w Śniecie, 8 przytem 
| nadzwyczajnie misternie wyrzynane, gilószynowane i podłng systomn amery- . 
kańskiego wyrabiane. ; i 8 
-~ Wszyrtkie gatunki zegarków są ra minutę zregulowane i gwarantuje- e 
IM my sa każdy zegarek przez 15 lat. W dowód pewnej gwarancj i najściślej- 
$ szej rzełelncści oświadczamy nimiejsrem publicznie, że każdy zegarek, któ- $ 
M ryby się nie podobał, przyjmujemy napowrót i wymieniamy. 6: 
100 sztuk remonterów do nakręcania w ussku, z kapslą krysstałową W 
z nadzwyczajną ścisłością na minutę regulowane, prócz tego w nowy sposób § 
elektryczna galwaniczny pozłocone, Z łańcuszkiem, medtalionom itp. Dawuiej- fg 
sza cena 25 zł. obecnie tylko 16 zł. 20 et. s (a 
1000 sztuk pysznych segarków kotwicenych zo srebrnogo niklu, na 16 
kamieniach, z tarczanii emailowanemi, za wck4zówką sokund, z płaskiemi $ 
szkłami krywztałowemi, dawniej po 2Ł zł. obocnie tylko po 7 zł. Zb ct. Wszy - 
© stkie zegarki na minutę regulowane. i 4 
1000 sztuk zegarków Łe w giłoszynowsnych kopertach z ni- 8 
klu srebrnego, z płaskiemi azkłami krzyształowomi, na 6 kuinieniach, dokła- 
dnie regulowane, z łańcaszkiem, medalionem i szketnirą aksamitną, dawniej 
15 zł., obecnie tyłko po 5 zł. 60 ct. 


"Wazelkie kapsułki, które w powłoce kłejowata! zawierają baisa kopałwy 
w stania płynnym. ET Sib ijapić ry ri boleści żołądka, jedynie 
i kapsuiki z rośliny Matico pana (irimańlt nie sprawiają żadnej z piwyższych 

2 tńodopodności, paniaważ zawierają kopsiwa w stanie stalym a nie piynuym 

AD goazen z esencją Matico. Powlnezka klejawata rozpuszcza się łatwo 
| w Irzewach a nie w Źołądku i dlatego to kapsułki ta działają dziesięć razy 

silniej jak wszelkie inna przeciw rzerz om nawet chronicznym | sada- 
wulonym. 

Dia uniknienia licznych fałszórstw i nadładownictwa, żądać aby stapia 
rządowy (rancuzki koloru niebieskiego stógownie do prawa z 26 cz 
; ias, marka (abryczna i podpis GRIMAULT et COMP. znajdowały ma 
jednaj etykiecie. 

Pratat mozna w głównych aptekach w POLSCE iw AUSTRYI. 


ris E AEFI ESE 


niitiyząka 


i 


J. Reitera. 


wyleczenia snebot Hofa posa $ 


Straszne są widoki cier- $ ałodowego, 

piącego na suchoty, wska-|f 55kro6 odszezególniona przez 

znjące rychłą śmierć. otaarzów „ królów. książąt 1 

Hoffa leczące Czekolada słodowa 

Środki pożywne w ręku lekarzy $ i cakienik słodowe. 
= 


< 


& 
= 
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Wittmajer, W. Mūldneri Sp., F. Leszczyński, Trembowla: St. Lipnicki apt. Wielicska; F. Bruno Mieczyński apt. 
Wismicz: J. Kubickiego wdowa, H. Markiewicz apt.. Izydor-Kahner kup. ZŻałośce: M. 8. Moszczysker kup. Zbaraź: 
si Sindel-Segal kup. Źlacsów: Jos. Gold kup: awno ; L. Postępski apt: Żywiec A. Heczko % Golecki, A. Blnmen-. 


thal aptekarz. obudziły nadzieję życia, 


(Słowa wyrzeczone przez uzdro- 
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i 0 W najnowszych czneżoh uapełniaje do trójkątnych fasnek sisktórn hun My i ni tran 1 A 3zi n ; 
ubliozności jako pEi i AAE ira dar Ea, pó terak Asaia ARD akiras iya r Aee A 25 IB 1000 sztuk zegarków ankr owych ` pre vizive: M p + oran 4 b 4 wionego.) Sprawozdanie lecznicze. 
lko te Snszzt jako prawdziwym ranem wyrobu Maagsra napełnione owałać, która na faszce mają etykiotę, kapsle na kuskn i chowane: przez ¢. k, urząd movniczy, na 15 komioniach, prócz togo w sposób § 4 
przępia ukycia a nazwiskiem Maager. i Å 5 elektryczny pozłocone, dokładnie rogulo wane. Dawniej kosztowały te zegarki Publiczne uznanie o cndo» Magdeburg 1830, <a 
| vo 27 zł, teraz tylko po 13 zł. 40 ct. wnem lIcczeniu cierpień w Wialmożny Paniat 4 A 


GM .. *] Tamże znajduje się główny skład dla austro-wągier. monarchii bandażów weginowych rodzaju potrzeb z 
fabryki w Schaffhausen, z fabryki Bozodont, Hall Rnclke New-Jork i z fabryki legumin Hartenstein 6 Co. w Chemnte, 1000 sztuk Waushingiońskich remonterów u prawdziwego lë łut. sre- 
lsra, przez c. k. urząd inenniczy ocechowane, pod najściilejszą gwarancją na 


ar 389) zę , ©, A , p ki i ki nie potrzebują nigd 
3589" EUGUWSSWGYUWU SGDSBSBÓWE: SUSSDEDOWAE an paca io Pinka py 41, Baone sprzedaję i takty: 


; | nzyi, kaszlu, żołądka i prac.) pańska piękna posyžka zawierajasa po 


50 flmazek J £ meentrawnnego eka- 
Do o. k nadwornego dostaweyjić fin i piwa mirowia, $ kilo esakolafy ato- 


E prawie wszystkich książąt ndziel: iowej ilo woreczków eukierkow ałońowych 
a 


Jemna niespodaiznkg i dath 
> j 5 d nych w Europie, pana Jana Hoffa, aa latotma poztolnaśei j adnie! i Ked 
# mo cenie bujeczno taniej po 16 zt. Bezpłatnie dodaje się do każdego zegarka [AB ać y noT ba najwieksza, EA Siida | 
e łeśonizek, medalion. nok Stukke i kluczyk. Sg c. k. radcy, poslatacza z.otego po iona WAS 7 pe- 


Ó krzyża zasług! z koroną, kawalerajasg zrsoisa jak lekaratwe. Skuteczność p 
Bi e de 4 otwatne = 
i wysokich pruskich | niemieckichjj, "*;,7* delowanę, d TA pe. 
orderów, we Wiedniu Brän- wszystkich w ogřoszeninoh uachwalańyc 
t tkatraktach itp. stytłnie znikapi. Przeciwnie 
í werPSSiUreSge N. 8. twierdzę teras, Że kto prsy trzeżwem normal- 
H Urzęd rawozdą-liwowagi Jana Hon, hiwe de yć wożą do 
` ad wegu atwo dezy > 
Pj TZęR Owe spr zda ata lat, tige za poradom serca pozwole Ppa 
j eniu mo a Pram M 
nie lecznicze. zctorane podziękowanie i ozaajmić, Łe Ba: * 
Jana Hefa piwo sęrewia z oksirakta manie iyana wiele Ar aret ih morsé. 
dopsEaralywamo w anpinla garatinowya: rai ge nica dam east ają te i 
pkasazy się jako dobre Śrudki pomocnicse w pam MIT pły e, rh 5 
Ś| procosię leczniczym szęzególnie Hoga cktrakt Pr a © rupełnie, Jezeli mozę siq czemó 
słodowy u chorych na chróniczne- cierpienigie a odwzfjemnić, tedy proszę bydać. 


1000 asuk prawdziwie zlotych segarków damakich na 10 kamieniach 
dawuiej no 40 st, torau po 20 zł. i s 

1000 sztuk prawdsimia włotych remonterów męzkiou lub damskich, da- 
wnięj po 100 zł. obecnie po 40 zł. 

650 zegarów ściennych w pięlmych emuilowanych raionch z przyrządem 
da bicia dawniej po 6 zł., teraz po 9 zł. 75 ct. regulowane. « 
1 650 sztuk budzików-zcgarków, z przyrządem do hałasowania, dobrza 
HM rogulowans, takže używane na biurkach, dawniej 12 zł , teraz po 6 zł. BO c, 
; 666 zegarów pendutowych w: pięknie wyrzynanych, wyso ich gotyckich EAR 
É suafkach, co $ dni do nakręcanin, na minutę regulowaia nader piękne i impo- $$ 
| nujące, podiewak tego rodzaju zegary i po 20 latach nia tradą na swoj war- h 
tości, powinuy znajdować się one w każdym domu, szczogółale że wą one B 
ozdabą pomieszania. Te zegary kosztowny dawniej po 38 24, teraz wyjąt- 


Galic. Bank kredytowy 
| Ap. «we sLiwowie, ulica, Jagiellońska, 1, 3, 


wydaje — począwszy od |. .stycznia 1881 


i g 0) y + me n A n F 7 , È kowo pd bajecznie taniej cenie 15 zł. 75 et. giro był Dnder pożądanym mie mniej czekoląt| ; i k pi- | 
4 4 M £. ; , m LECZAEJ endułowe male « sdrowia rs głodu n rekonwalescentów Uprasnażj o praysłaBie mi 50 flaszek pi- 
MASK 8" ! AN Saer eree 3 a 2 1148826 7 MI piae terion. ariaiota "adzitajęco Hva płodowe, b Mio enepoindy 110 wore 
e jj A ko e i Adres: ' va 13 grndnis rej $ h- Z pi ER] N 7 
- R di s 7 AE: ; , Fidziano: Dr. Loef, starszy -P.K - 
pad - z Tf MLERAT WE A Uğren - Ausferkauf der Utrenfabrik Fromm epet a WADE wr dl 


Dr. Porłas, lekarz sztabowy. rzystwa ubezpieczeń od ognia. k 


we Wiedniu, itothenthurmsirasse Nr. 9. partere. 


PRZESTROGA: Naloży żądać tylko prawdziwych Jans Hoffs“ 
preparatów ałodowych, opatrzonych w: 6. k, sądzib lnudlowye dlą 7 
Austro-Węgier zaprotekcłowaną marką ochronną (poTtret wydztrgcy) 43 
Nieprawdziwe wyroby nie zawidzają w sobie pier: riaptków -uł8ł le: pi 
sących i mogą według zdania lekarsy byd askodliv'emi. (Prawdziwe |; 
Jana Hoffs piersiowe cukieski złodowó %6 opakovane W nieh f 

e | „Ge papier, Niżej wartosci 2 złr, tie wysyła sy. 3 -E 
Badejo Ly uoa m_ włosom Główny skłed wa Lwowie u Zyg. Ruckoru d. Balsera njit, KssóR Bał. g 
pierwotny kolor., żobućza porost włosa, alf t bana, H. Biumanfelda, W. Marszażkiewicne, Tana Kleins; jalej w Bochni: F 
pod ssybkiem jéj działaniem, znika rychło $ 1. Michnik Bredy:-Grónspann, Witoaławski, Liska, Kirlek wp t Osotwiowoe: 
siwima, Doświadczenie po jednorazowóm już |$ W. E ga. Schnireh, Bracia Tabakae, A. Bayar Ją waw: 2 El ; 
użyciu przekona dostatecznie, żu środek ten ij lenberg, W. Robm apt; Kimpolung: Kosiśnki „og Ky sków. Tok 
wartością i doskcnałością swoją przechodzi |% Szyński, Jan Janigą, E. Radler, A..Biedlecki, k, Wisnies "ti, E. Btock- 
wszelkie tym podobne pre Są. | Ń mar, W.Fenz na: Kazimieran, apt. p. EO orłem”. Xoj ja J. Roisas- ` 

okie tym podore prepmaty, Woda p. iR skii sp.j Nowy Sqos: R. Jakubowski, W. Filipek apt, Pr myk : M. Kozłowa 
S.A. ALLEN nie jest farbą lecz zaturałnym |$ ski. M. Krog „Nahlik apt; Podhajce: Bt. Karzykiewicz apti 6R50W: Bohait 
dobroczynnym czynnikiem do odrodzenia il$ ter & Cm., OG. Neugabaner, Jnókiewicz, 8. Blumenfeld; Drokodm 38: L, Dobrzy ę; 
wzmocnienia włośow. | niecki apt., T. Jabłoński; Stryj: D.J. Nuarenbiatt $ Cmp.; Stoa uisławów: Je * 


- c 3 ; | Ma „W. tdeok; Sambor: K. Marcach apt, Antoni  Kromer, Je ` 
Flaszki opakowane są, w różowy papier i tylko takie są prawdziwe, STR opcje A y C blie apteki; Tarmopol: P. Jatirugiewioą, L. Flaigch= 
- Znajduje się u wszystkich fryzjerów. w składach porfum i apt: kach. 


8 |od (s «sg $0-dniowem wypowiedzeniem, 
TRY zaś-wszysykie inne w obiegu znajdujące się 
(| 2 asygnaly kasowe 
pocźźwszy od: dnla. 1. kwietnia 1881 
będą -opfóbentowane tylićo po Æ} z 30-dniowóm  wypo- 
"Z oo | wedzenióm. 
Lwów dnia 1. stycznia 1881. 


DOSKONAŁOŚĆ. | 
ER WODA. UNIVERSALNĄ | 
- PP PANI S.A: ALLEN, 


DO ODRODZENIA WŁOSÓW, 


marn apt; Tarnów: W. Miiłdner i ep.; Załessczyky; H, Steralisb. Jasło T. W. a 
Praglewica. 


Dyrekcja. 
"M 


[Przedruk nie będzie opłacony. ] 
. R Główny sklad i fabryka w Londyniu 114 & 136, Southampton Row. 
5 We Lwowie w apt. P. Mikoiwsona i w magazynie p. Strzyżowskiego. ` 
4 r I £ g 5 1 EYE n A a Ji E ARA K U u F 
i | MWydawoy i włańciciele J. Dobrżański i K, Groman. Odpowiedzialny: redaktor J, Dobrzański. ę Z drukarni „Gaz. NAr.* pod zarządem A, Skerla. 
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